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Długość dnia godzin 16 minut 32
Ubyło . . 0 , 11

. Gdyby ją drukowano obecnie, byłby autor już mu- 
siat, wiedzieć, że odrodzenie to nastąpiło, a dowie­
działby się o tem za sprawą ostatniego dzieła p. dr. 

1 Piotra Chmielowskiego, p. t. Zarys literatury pol­
skiej z ostatnich lat szesnastu.

Dzieło to jest z kolei dwudziestem siódmem tegoż 
autora. Kto nie wierzy, pouczy go o tern okłądka 
książki, która wszystkie dwadzieścia sześć dziel po­
przednich dokładnie i sumiennie wylicza. l)

Mniej dokładną jest ks ąźka w wyliczaniu dzieł, 
nie pisanych przez autora, także pisarzy samych, 
należących zapewne do rodzaju „niesympaty­
cznych1*, ponieważ autor na samym wstępie przyzna- 
,ie otwarcie, że „z synipatjami i antypatjami swoje- 
mi bynajmniej się nie kryje”.

Oprócz wykazania swych antypatyj i sympatyj, 
co jest głównym celem książki, wypełnia ona także 
drugie zadanie, mianowicie dowodzi, że „niepodo­
bieństwem jest pisać dzieje spólczesne”. Osiągnięcie 
pierwszego jest niezaprzeczoną zasługą samego auto­
ra, drugiego dowiódł inimowmli.

Sam autor zapewnia, że książka ta ma raczej cha­
rakter literackiego szkicu, pisanego w formie pamię­
tnika (?), w której „o wyczerpanie przedmiotu by­
najmniej nie chodziło, ponieważ nie spis dzieł, kata­
log autorowi daty biograficzne stanowią dzieje litera­
tury (a zatem są to jednak Dzieje,literatury), ale po­
chwycenie prądu myśli i dążeń społeczeństwa”—da­
lej „wierne odtworzenie duchowego nastroju, nada­
jącego mu ton i znaczenie, niemniej charakterysty-

') Nawiasem jedynie—bo to do rzeczy nic należy—nadmie­
nić wypada, że owe ,dziela“ redukują etę prawić bez wy­
jątku do pomniejszych rozpraw i artykułów rozrzuconych po 
rozmaitych czasopismach.

Wschód słońca o godzinie 3 minut 48
Zachód .. 8 „ 20

Nr 148. Dnia 6 lipca.

Wyroby np. garncarskie z Iłży wywożono do Gdań­
ska i Szwecji, a Jan Kazimierz 1664 daje przywilej 
garncarzom z Tarłowa na spławianie swego towaru 
do Gdańska; zresztą prawie każde miasto nasze po­
siadało cech garncarski, obwarowany przywilejami.

Nie wiele jednak pozostało się nam dawniejszych 
zabytków tego gatunku pracy; czas zniszczył je i za­
tarł ich ślady, lecz i te zabytki, co ocalały od zębu 
zniszczenia, naprowadzaja nas na wniosek wcale 
przyjemny’.

gabinecie archeologicznym uniwersytetu Jagie- 
louskiego widzieliśmy kilkadziesiąt garnków wydo­
bytych ze starej, niegdyś zawalonej piwnicy; kształ­
ty ich potoczyste i ornamentyka czystego rysunku 
wsKazuje, że pochodzą one z XVI stulecia; są to wca­
le ładne wyroby.

Ładniejsze znowu o wiele od tarłowskich widzie­
liśmy ułamki ceramiki z XIV i XV stulecia wpośród 
wyk°palisk z Wysokiego zamku we Lwowie.

Wreszcie liczne okazy kabli piecowych z epoki 
Jagiellonów naszych świadczą nader korzystnie o 
ceramice i zduństwie polskiem dawnych stuleci.

Lecz w tej chwili nie chodzi nam o historję garn- 
carętwa u nas, — słowa powyższe rzucamy jedy­
nie w celu uogólnienia poglądu na tego rodzaju kie­
runek naszej pracy w przeszłości.

Patrz, mamy oto przed sobą dwa duże dzbany z na- 
krywą kopułkowatą, i uszami w kształcie baranich 
główek; dzbany te nr. 1 katal. wyśt., roboty krakow­
skiej, glazurowane na kolor brunatno żółty, zaliczono 
do XV stulecia.

Musi to być pomyłka, bo sam charakter ich ze­
wnętrzny mówi o znacznie późniejszej epoce ich na­
rodzin.

Wielkie te dzbany pokryte są ornamentyką pla­
styczną z charakterem krajobrazowym.

I tak na jednym z nich widzisz bramę forteczną 
z basztami ostrołukowego zacięcia, po nad któremi 
wyryto napis: Furta Ulyca. St. Florian-, po bokach 
bramy drzewa w rodzaju szpilkowych.

Druga strona tego zabytku przedstawia w lekkiem 
otoczeniu, niby altanowem, postać męzką w koronie 
i prostem mieczem wzniesionym pionowo przy boku.

Trudno odgadnąć kogo ta postać przedstawia; nad 
tym znowu obrazem wykonano plastycznie na polu 
tarczowem orła i pogoń.

Kopułkowatą pokrywę zakończoną dzidą, oprócz 
palmowego szlaku, zdobi* napis: Krakowia. F. Polo­
nia. O. D.

VI.
K Kiedyśmy się już rozgospodarowali w polskich za- 
ibytkadb znajdujących się na wystawie, to przyjrzyj- 
Bmy sie bliżej zabytkom ceramiki naszej..
M "Wprawdzie nie możemy się poszczycić ani majoli- 
Ekami jak włosi, ani porcelaną jak chińczycy, zawsze 
3 w tym kierunku pracy pozostały po nas wcale ła­

dne ślady.
Zreszią, nie nasza wtem wina; czesi nie wyrabiali­

by tak ładnego szklą, gdyby ich góry nie posiadały 
wybornego kamienia na owe produktu potrzebne.

Wiec i my nie posiadając odpowiedniej glinki, nie 
mogliśmy robić porcelany równorzędnej z chińską; 
to zdaje się jasnem; w tej chwili nie o to nam cho- 
<hlŚtary Długosz zapisał w swoich dziejach, że w Pol­
ice garnki same się rodzą, mniemanie to wysnuł z o- 
<oliczności wyorywania z ziemi popielnic poganskicu, 
Których nie znał on sam i jego epoka; chociaż jednak 
nie rodziły się u nas garnki—to zawsze wyrabialiśmy 
ich wiele, skoro posiadamy wskazówki, że wywożono 
je za granicę w wielkiej ilości, jako towar ekspor­
towy. 

j Prenumerata „Kuriera War- 
szawskiego**, ■wynosi w Warsza- 

| wie; rocznie rs. G, półrocznie rs. 3, 
Ikwartalnie rs. 1 kop. 50, miesię­
cznie kop. 50, a za odnoszenie do 
domów dopłaca się kop. 5.

I Numer pojedynczy w kan­
torze redakcji kop. 5.

Redakcja otwarta od 11-tej 
rano do 2-gięi po południu.

Dziś: ś. Dominiki Panny M.
I Jutro: śś. Apolonjusza i Pulclierji P. 

Piątek: śś. Elżbiety M. i Killiana B.
| Sobota: ś. Anatolji Męczenniczki.

— W dniu jutrzejszym, jako wpierwszy czwar- 
jtek.noworozpoczętego miesiąca, w kościele Opieki 
jśw. Józefa, na Krakowskiem-Przedmieściu (wprost 
|u'icy Królewskiej), odprawioną zostanie o godzinie 
hj-tej zrana uroczysta Wotywa, na intencję miejsco- 
iwego bractwa adoracji Przenajświętszego Sakra- 
Iroentu. . ,

W dniu jutrzejszym też rozpocznie się w kościele 
SN. Marji Panny na Nowem Mieście 40-godzinne na- 
gbożeństwo ku czci dorocznej uroczystości Nawiedze- 
Enia Najświętszej Marji Panny.

Nabożeństwo to odbywać się będzie przez trzy 
jdni z kolei, t. j. w czw artek, piątek i sobotę, pizy calo- 
Idziennem, nieustającem wystawieniu Najświętsze- 
■ go Sakramentu. . . .

Słowo Boże gloszonem będzie tak na Sumie jak i 
I -v czasie Nieszporów. 

Jutro nowowyświęcony kapłan ks. KlemcBsOstrow- 
Sski odprawiać będzie prymicję w kościele św. Kazi- 
iinierza na Nowem Mieście (pp. Sakramentek) o go- 
jdzinie 10-tcj rano.   
| Wystawa sztuki i starożytności 

w zastosowaniu do rzemiosł.

Tendencyjność i krytyka.
Słów kilka z powodu dzieła dra P. Chmielowskiego p- t. 

„Zarys literatury polskiej z ostatnich lat szesnastu“.

...So—liebes Kind, avanciert alles 
in der Welt; dieDummheit wird Iro­
nie, verhehlte Speichelleckerei wird 
Satire, natilrliche Plumpheit wird 
kunstreiche Persifflage, wirklicher 
Wahnsinn wird Humor, Unwissen- 
heit wird brillanter Witz—und du 
wirst noch einmal die Aspasia det 
neuen Athens...

H. Heine.
(Heise von Mimchen nach Genua.)

„Ostatnie a najszczytniejsze słowo genjuszu pol­
skiego wypowiedział w roku 1848 Zygm. Krasiński, 
napisawszy Psalm Dobrej Woliu... mniema autor 
Przedmowy do dzieł tegoż poety.

Potem genjusz polski już się zdrzemnął i nie zdo­
był się aż do dnia dzisiejszego na słowo następne. 
Tak mniema przynajmniej autor przedmowy..

Jaka szkoda, że poprawione i przejrzane dzieła Z. 
Krasińskiego wyszły w r. 18754 że z niemi wydruko­
wano równocześnie też przedmowę! Wyszła ona albo 
o sześć lat zapóżno, albo o tyleż lat zawcześnie. 

I Gdyby ją drukowano o sześć lat wcześniej, nie byłby 
autor ściągnął na siebie karygodnego zarzutu, że 

■mógł nie wiedzieć jeszcze o odrodzeniu literatury 
finaszęj za sprawą Przeg'adn Tygodniowego.

Na prowincji i w Cesar-F - 
st wie: wynosi rocznie rub. sr. P® 
(w tem mieści się opłata pocztowa Ł4 
za przesyłkę rs. 1 kopiejek 
oraz za opakowanie i ekspedycję śh 
rs. 1 kopiejek 54).

Prenumerata przyjmuje się rocz-f? 
jgj nie, półrocznie i kwartalnie.

Rękopisma nadsyłane do>? 
redakcji nie zwracają się.( -

li y 
$

Nadmieniamy, że od podstawy szyjki, po szczyciM 
bani biegnie obwódka, szlak złożony z liści palmo-h 
wych. U podstawy jest obwódka spleciona z liść jg 
akantu, a w połowie bani jaśnieją rozety renesanso-lg 
we. Szlaki te, rozety i mury basztowe są naklejanej! 
na dzbanie, a wiec modelowane osobno, podobniep 
jak i uszka.

Drugi dzban jest tejże samej ornamentyki szlako-K! 
wej i obrazowej, z wyjątkiem, że obrazy są innejra 
treści.

Na pierwszy z nich składa się dwóch rycerzy kon-p 
nycb, uzbrojonych w pancerze i zasuwane przyłbice, 
a spotykających się ze sobą na kopje: konie pod po-y 
jedynkującymi się są okryte sutemi czaprakami. y 

Przeciwną zaś stronę dzbanu zdobi brama fortecz-jw 
na, z poza której wyszło pięć figur w kierunku lewej p 
strony.

Jedna z figur powalona na ziemię, niby ranna, w 
pierwsza w habicie mniszym, niby ‘dominikańskim^ 
i w aureoli. Widocznie przedstawia ona patrona ja-St 
kiegoś bractwa, czy też jest działającą postacią le-m 
gendy. Ponad tą sceną na jednej tarczy jest orzeł, agi 
na drugiej coś w rodzaju herbu; dwa kółka w sobie® 
z promieniami i gwiazdkami.

Oto i ogólny charakter tych ciekawych bardzo za-& 
bytków.

Zdaniem naszem pochodzą one z końca XVI lub po-l 
czatkuXVII w. Opieramy to twierdzenie na charakte-l 
rze ozdób, uzbrojeniu rycerzy wyobrażonych wje-rs 
dnym z obrazów i na piśmie, tak wielce zbliżonem|5 
do tego, co wieku XVII jest właściwością. I kształlBl 
orla ma najwięcej podobieństwa do epoki Wazów, p

Nie widzimy również powodu uznawać tych za U 
bytków za słoje aptekarskie, jak chce katalog. SąBi 
one dzbanami cechowemi. Ale którego cecho?

Ze względu, że bramy florjańskiej w Krakowie® 
bronili kuśnierze, a jej wyobrażenia są tu dominują 
ce, przyznalibyśmy nasze okazy cechowi kuśnierzy^ 
krakowskich.

Podobny z kształtu do powyższych, mamy tu ró ® 
wnież dzban o zielonej glazurze i plecionym uehu.tej 
jako zabytek cechowy rybaków warszawskich. i, 

Jedna strona tego zabytku posiada ryte: koronę K 
pod nią litery A. D., niżej rok 1737, a pod nim T.S. ® 
S. O'. H., niżej zaś na wypukłości dwie ryby.

Przeciwległa znów strona posiada napis: Wiwa ra 
rybacy, | Wiwat cały cech rybacki.

Całą wypukłość dzbanu zdobią liście i kwiaty n 
podobieństwo tulipanów rytych niezgrabnie.

czne rysy wfiąjonomji moralnej nas;e;onajnowszeg 
rozwoju ducha, oto zadanie, które spełnić zamierzał.* 

Posługujmy się zatem całkiem metodą autora 
ufni, że nie weźmie za złe, jeśli nie będziemy prie 
chodzili karty za kartą, ustępu za ustępem, ale jedy | 
nie starać się będziemy o pochwycenie „ogóinego| 
prądu myśli i dążeń, o scharakteryzowanie tonu, zna | 
czenia, fizjouomji moralnej i samego ducha”, któryi 
wieje—czasami mniej, czasami więcej—z jego dzie I 
ła,—w tem jedynie od zasad jego odstąpiwszy, it j 
tych słów kilka nie będzie miało cechy pamiętnika i 
że tak sympatje jak antypatje zupełnie na boku po ’ 
zostawimy.

Słówko jeszcze, zanim do samego sięgniemy przed- ■ 
miotu. Jedyną sympatje, jaką mieć wolno—tak hi­
storykowi literatury jak wszystkim, którzy w tym ś 
kierunku piszą — jest przeświadczenie o słuszności 
swych poglądów i silna a dobra wiara w prawdę te ! 
go, co się mówi i pisze, niemniej odrzucenie wśzel i 
kich osobistych pobudek, lub zapatrywań stronni- i 
czych, które dla każdego z piszącycb, tem więcej dla ; 
autora, chcącego ze stanowiska krytyki (tak litera- : 
ckiej, jak społecznej) obejmować jakikolwiek okres 
pracy i postępu duchowego, choćby bieżącej epoki, 
staje się źródłem jednostronności, wsadzając mu z gó­
ry na oczy okulary fałszu i doktrynerskiej teoryjki.

O takim to właśnie sposobie widzenia rzeczy powie­
dzieć można to, co autor o jednym z pisarzy mówi, 
mianowicie, że staje się motywem spoglądania i ob- I 
ferwowania wielkich zagadnień, ogólnych wypad ® 
ków i szerokich dróg duchowych przez dziurkę od»| 
klucza ze swego ciepłego i wygodnego apartame*nci-K 
ku, który podobało się. nazwać (Bóg raczy wiedzieć® 
z jakiego powodu) jednemu: pozytywizmem, drugie-^

Środa.



Zabytek ten jest znacznie lichszy od poprzednich; 
jest on własnością magistratu warszawskiego, pod­
czas gdy dwa poprzednie należą do p. M. Zawiszy- 
nej.

Bez zaprzeczenia są to najstarsze zabytki cerami­
ki polskiej na wystawie naszej.

Mamy tu również wcale udatne dzbanki polewane 
z herbami i ornamentami plastycznemi, malowa- 
nemi biało numera 2, 3, 4, które pochodzą z fabryki 
szląskiej w Bolesławiu (Bunzlau), ale one nie należą 
do osobliwości technicznych, ani artystycznych.

Za to owe dzbany duże, kształtne, z malowaniami 
na sposób chińsko-japoński, budzą dla siebie wiele 
zajęcia; dzbany te bowiem nr 5—13, będące własno­
ścią pp. Lessera, Kaszyca, hr. Przezdzieckiego, dra 
J. Bracińskiego, 8. Okołowicza itd., pochodzą z fa­
bryki belwederskiej w Warszawie, zostającej pod 
protektoratem Stanisława Augusta.

Wyioby tej fabryki nie ustępują w niczem takimż 
zagranicznym, a noszą markę Varsovie lub samo 
W., a częstokroć i datę.

Zwracamy jeszcze uwagę na belwederskie talerze 
nr 14, jako wybrakowane z przygotowanego daru Sta­
nisława Augusta dla sułtana; godne również obejrze­
nia są talerze nr 15, 16, 17, jako naśladownictwo 
wschodnich.

Pozostaje nam teraz rzucić okiem na zabytki por­
celany naszej, wpośród której mamy tu wyroby 
z Baranówki, Tomaszowa i Korca.

Fabryka w Baranowie pod Nowogrodem wołyń­
skim założona 1797 r. produkowała ładno okazy 
porcelany, ale te, jakie tu widzimy nr 52, nie przed- 
st iwiąją nic szczególnego.

Sześć filiżanek tego numeru, formy kulistej, z cze- 
sk emi podstawkami zdobią herby Rzyszczewskich i 
Radziwiłłów. Malowanie ich, jak i złocenie, są sła- 
b1. Marka Baranówki jest napis Baranówka, a po 
roku 1815 tenże napis ruskiemi czcionkami, albo Fr. 
Mezer, który tu jakiś czas dyrektorował.

Nazwisko Mezera, zaznaczyło się wybitnie 
w produkcji porcelany polskiej. Toć i fabryka por­
celany w Tomaszowie, założona w ostatniej ćwierci 
XVIII stulecia przez Zamoyskich w r. 1795, liczy go 
do swoich dyrektorów. Wystawa nasza przedstawia 
nam parę ładnych okazów porcelany tomaszowskiej, 
jak np. 45 z marką Mezer, lub ten, co z marką To- 
maszów mezer szczyci się pięknem złoceniem i wcale 
lad ią ornamentyką liściową.

Lecz najciekawszy okaz Tomaszowa przedstawia 
rr 4o z marką Mezer- zdobi ją medaljon ks. Sapiehy 
Kr. j srebrna powierzchnia ubrana w lireny i arkady 
osirołukowe, malowane popielato więcej.

Wracamy się teraz do porcelany koreckiej, która 
cieszy się u nas największym rozgłosem.

Porcelarnię w Korcu na Wołyniu założył ks. Józet 
Czartoryski w 1790 r.; fabryką tą, zorganizowaną na 
zasadach akcyjnych, kierowali dwaj bracia Franci­
szek i Michał Mezerowie.

W malarni jej pracowało do 100 malarzy i tu 
wspomnimy: Bobińskiego, Grzegorza Chomickiego, 
A. Gajewskiego i wielu innych; glinkę porcelanową 
do tej fabryki kopano w Dąbrowicy.

W pierwszych zaraz latach fabryka ta nabrała 
wielkiej sławy, wskutek czego przynosiła i zyski 

mu: postępem, ósmemu: realizmem, dziesiątemu wy­
zwoleniem się z błędnego koła zacofanych przesądów, 
setnemu wreszcie nazwać się go podobało nieistnie- 
jącem jakiemś stronnictwem młodych, mająccm po­
dobno torować dla ludzkości i narodu nowe drogi 
wiedzy, literatury i sztuki.

Silnie wierzymy, że autor wszystkiego tego się po­
zbył, zanim do napisania książki powyższej przystą­
pił, mamy niezbite przekonanie, że nie patrzy, lub 
przynajmniej patrzeć nie chce na wypadki ani przez 
takie okulary, ani przez taką dziurkę od klucza i je­
steśmy aż nadto a głęboko przeświadczeni, że jeśli 
mówił o sympatjach swych i antypatjach, to miał na 
myśli jedynie, iż sympatja dla krytyka jest wiarą w 
prawdę jego przekonań, antypatja zaś takąż wiarą 
w nieprawdę innych poglądów i różniących się prze­
konań.

Gdyby inaczej było, nie wątpimy, źo autor za­
miast nazwania książki swej: „Zarys literatury1* 
byłby jej dał słuszne w tym razie miano: „Apoteoza 
moicb przekonań i panegiryk dla najbliższych sercu 
memu przyjaciół.“

Jeśli zatem w poglądach nie wszędzie i nie zawsze 
z autorem zgodzić się będziem mogli, to niechże natn 
uwierzy, że dzieje się to nie dla tego, żebyśmy nale­
żeć mieli oo jakiegoś przeciwnego „stronnictwa,“ lub 
co gorsza, żywili względem kogośkolwiek osobiste 
niechęci.

Bynajmniej. Jeśli, bowiem powiedziano, że stron­
nictwo „młodych* nie istnieje—to nie dla tego, 
abvstny ebeieli uznawać tylko byt i sile jakiegoś 
stronnictwa „starycV Owszem, w naszem—błęd nem 
może—rozumieniu rzeczy nie ma u nas, ani starych 
uii młodych, którzyby jakieś dwie partje,tak w spo- 

[ wielkie; wyroby jej zalecają się gustowną malaturą 
i doskonaleni złoceniem nieustępującem zagranicz­
nym.

Z tej epoki widzimy tu porcelanę nr 42c, 42b, 31 i 
34. Są to świetne okazy ornamentyki kwiatowej. Ten 
zaś, i pod nr 34 przedstawia widok i plan fabryki 
koreckiej. Był on darowany Stanisławowi Augusto­
wi, jak świadczy napis złocony.

Własność to M. Zawiszyny.
Ale świetność fabryki zniszczył wielki pożar 1797 

roku; mimo że ona odbudowaną została około 1800 
roku, przecież nie wróciła już do świetności dawnej.

Mezerowie usunęli się, a fabryka przeszła pod za­
rząd jakiegoś francuza, który tu naśladował porcela­
nę francuską Sevres.

Mamy tu pod nr 29, 32, 38, 30 i 33 wcale ładne o- 
kazy porcelany tego okresu.

Później naśladowano w Korcu wiedeńską i saską 
porcelanę, czego mamy próbki pod nr 37, 28, 35 i 42; 
okazy to już słabe w stosunku do dawniejszych.

Zwracamy jeszcze uwagę na wazę dużą w kwia­
ty; jestto bardzo ładny zabytek, naśladujący porce­
lanę wiedeńską.

I waza nr 44, godna uwagi, zdobią ją drobne 
kwiatki, rzucone na tło białe, tylko że owe tło jest 
nieco brudnawe.

Tym sposobem kończymy przegląd porcelany i 
w ogóle ceramiki polskiej.

F. K. Martynowski,

Kometa.
Na naszym horyzoncie, czy też, jak chcą puryści, 

„podniebiu“, ukazanie się komety traktowałem być 
musi przedewszystkiem ze stanowiska gramatyczne­
go. Dzielimy się na dwa obozy, z których jeden przy- 

I znaje komecie rodzaj męski a drugi rodzaj żeński, 
gdy zaś spytamy powag językowych, to nam powie­
dzą, że jedna i druga kwalifikacja jest najzupełniej 
równouprawnioną. Linde rzeczywiście powiada, że 
kometa jest rodzaju męzkiego lub żeńskiego, a na 

; dowód, przytacza z różnych dawnych pisarżów zda­
nia: „Świecący kometa1, „w roku 1680 był straszny 
a nie zwyczajny w powietrzu kometa1 obok zdań: 
,,każda kometa", „kometa na niebie wystąpiła, osie­
mnaście dni gościła" i „była kometa, która zakrywa­
ła trzecią część nieba". Ks. Onufry Kopczyński, pro­
toplasta dzisiejszych naszych gramatyków, żeńskość 
komety uważa za prawo, a męskość za nadużycie, 
powiada bowiem: „słowo to, że się kończy na a, jest 
rodzaju żeńskiego; przez cudzoziemczyznę, to jest 
przez zwyczaj grecki bywa rodzaju męskiego." Mi­
ckiewicz w Fanu Tadeuszu pisze: „Był to kometa 
pierwszej wielkości i moey". Tym sposobem do dziś 
jeszcze kwestja rodzaju komety nie została rozstrzy­
gniętą, jedni piszą „ten kometa", a drudzy ,,ta ko­
meta", każdy zaś może się powołać na jakąś powa­
gę. Można tu śipialo jurare in verba magistri, bo i na 
takie i na przeciwne zdanie znajdzie się dosyć i to 
poważnych magistrów. Gdybyśmy chcieli iść za przy­
kładem cudzoziemców, toby ta kwestja z pewnością 
kwestją nie była. U narodów obcych kometa jest te­
go rodzaju, jaki wskazuje duch języka własnego a 

nie słownika greckiego. Niemcy mówią der Komet, 
bo przyjęli końcówkę męską, gdyby byli przyjęli 
żeńską, gdyby kometę nazwali Komete, toby mówili 
die Komete, nigdy zaś der Komete, jak my mówimy. 
Podobnież irancuzi i włosi. Anglicy usuwają się 
z rachuby, bo mają osobne prawidła rodzajowania* 
Niech nam więc wolno będzie w niniejszym artykule 
nazywać kometę „tą kometą", na co i Kościół św. 
się zgadza, przyznając in dub i is libertas, a świad­
kiem Linde, że tutaj przynajmniej dubium zachodzi. 
Na usprawiedliwienie predyiekcji naszej ku rodzajo­
wi żeńskiemu ogoniastej gwiazdy, niechaj służy owo 
jej przedłużenie,, które czy jest warkoczem czy 
miotła zawsze insignium żeńskie par excellence 
stanowi.

*
Z drugiej strony jednakże nie możemy zaprzeczyć, 

że komety, w ogóle z astronomicznego stanowiska 
wzięte, dadzą się podzielić na dwa rodzaje. Są takie, 
które powracają do nas periodycznie, są inne, które 
ukazują się raz jeden, ażeby nie powrócić więcej. 
Pierwsze opisują w biegu swoim linję zwaną elipsą, 
drugie zaś linję zwaną hyperbola. Podręczniki geo­
grafii matematycznej powiadają wprawdzie, że ciała 
niebieskie mogłyby również w swoim obiegu opisy­
wać linję zwaną parabolą, ale jest to tylko teorja. 
W praktyce nigdy nie było ani nie będzie ciała nie­
bieskiego, któreby miało ruch paraboliczny. Czy ko­
meta, która w roku bieżącym ukazała się nam w 
konstelacji Woźnicy, w bliskości najświetniejszej 
gwiazdy północnego nieba zwanej Koza (Capella), a 
teraz z wielką szybkością zbliża się ku biegunowi 
świata, którym jest obecnie gwiazda polarna, czy ta 
kometa należy do rozwoju eliptycznych czy hyper- 
bolicznycb, czy była jnż kiedy i będzie jeszcze wi­
dzialną na naszem podniebiu, czy też ukazała się po 
raz jedyny, ażeby nie pokazać się więcej, jest to 
kwestja, której jeszcze do tej chwili nie rozstrzygnę­
li astronomowie.

*
Odkrywca tegorocznej komety, za którego do­

tychczas uchodzi astronom Gould w Buenos Ayres, 
puścił w świat domysł trochę za pośpieszny, że jest 
to ta sama kometa, którą ojcowie i dziadowie nasi 
widzieli w roku 1607 i 1808. Obecnie już ten domysł 

| utrzymać się nic da. Dowodem stanowczym tożsa­
mości komety mogłaby być jedynie nadzwyczaj zbli­
żona tożsamość drogi, a różnice dróg komet z roku 

I 1807 i tegorocznej są zbyt wielkie, aby je przypisać 
; było można oddziaływaniu planet, które spotykają 

po drodze.

Według podań dra J. Jlaleczka, adiunkta obser- 
watorjum wiedeńskiego, ogłoszonych w Wiener 
Allgemeine Ztng. z d. 1 lipca r. b., pochylenie do 
ekliptyki obu komet jest wprawdzie prawic jedna­
kowe (różnica nie przechodzi 1 stopnia), ale za to 
w punkcie przysłonecznym położenie komety tego­
rocznej różni się w kierunku długości o 5 stopni a 
w kierunku szerokości (wznoszenia się prostego) o 4 
stopnie od położenia komety' z roku 1807. Są to ró­
żnice zbyt wielkie, żeby można było przypuścić toż­
samość komet. Zresztą gdyby ta kometa była tą sa­
mą co w r. 18<’7, to musiałaby być już widzianą oko-

łeoznem, jak w literackiem tego słowa znaczeniu, na 
wewnątrz naszego duchowego i społecznego rozwoju 
czy walki, reprezentować mieli.

Czy jednak istnieją czy nie istnieją de facto dwa 
takie stronnictwa, lub innych cała może kopa, o- 
świadczamy z góry śmiało i uroczyście, że do żadne­
go nie należymy.

Ale niestety! — wyznanie takie robi się dla formy 
raczej i dla ulżenia własnemu sercu, nie wierząc ani 
na chwilę, aby się podobna spowiedź na cośkolwiek 
piszącemu te słowa przydać mogła. Owszem, silną 
ma wiarę piszący, że sam fakt niezgadzania się 
z opinjami autora „Zarysu literatury1* zupełnie wy­
starczy, aby dla tego właśnie ściągnąć na siebie po­
chlebne miano: zacofańca, obskuranta, wstecznika, 
bałwochwalcy błędów przeszłości, wielbiciela cie­
mnych przesądów* tudzież wystarcza aż nadto, aby 
areopag małego kółka wzajemnych adoratorów, 
wskazując nań palcem, wykrzyknął tragiczne ana­
tema: Oto nowy i nieznany pionek na ciemnej sza­
chownicy barbarzyńskiego szlachectwa, romantycz­
nego warcholstwa, średniowiecznego obskurantyzmu, 
duchowego niewolnictwa, który niechaj zginie i któ­
rego wyklinamy przez wielkie imiona Comte’a, Dar­
wina, Buckła, Blichnera,Vogta, Moleschotta, Littre’go, 
Mikulskiego, Wiślickiego i nareszcie autora „Zarysu 
literatury'* — amen!

Obawajednak przed zasłużonym sądem nie jest sil­
niejszą od karygodnej zarozumiałości piszącego, któ­
ry — bądźcobądź — starać się będzie, „o ile natura 
ludzka w ogólności, a w szczególności jego własna I 
zdobyć się może,“ na objektywny i bezstronny sąd o i 
dwudziestem siódmem dziele p. dra Piotra Chmielow­
skiego, [

Autor dzieli swe dzieło na dwie części. Pierwszą 
nazwał: przekonania i dążności—drugą: osoby i dzie­
ła. Pierwszą na sześć, drugą na cztery podzielił roz­
działy.

Nikomu narzucać nie można systemu, który — do­
bry czy zły, szczęśliwie lub nieszczęśliwie przenro- 
wadzony—jest właściwością Indywidualną. Nie mó­
wiąc zatem jaki system w dziele krytyczno literac­
kiem byłby lepszym, ośmielimy się zauważyć, iż au­
tor trudności wyboru zwalcza tern przedewszystkiem, 
że nie ma właściwie żadnego systemu. Nie można je­
dnak tego braku sys emu nazwąć szczęśliwym.

Przy zupełnej nieumiejętności ogarnięcia całości w 
jeden jasny i perspektywicznienakreślony obraz, przy 
cbaotycznetn podejmowaniu i porzucaniu tematów, 
argumentów, wywodów, nareszcie osób i dzieł wyli- 
czaniu bez właściwego porządku, byłby autor sobie 
i czytelnikom wyświadczył przysługę, gdyby albo 
ogólne uwagi całkiem od osób był oddzielił, albo też 
tak je połączył, aby swe zapatrywania ogólnej i za­
sadniczej natury natychmiast w dalszym ciągu przy­
toczeniem osobistości i dzieł pQParł i uzupełnił. 
W pierwszej części znajdujemy mnóstwo osobistości, 
wyliczanych jakoby na poparcie tematu, z którymi 
spotykamy się powtórnie w drugiej części.

Zestawiwszy inaczej swój obraz, byłby autor uni­
knął najpierw powtarzania się, potem rozwlekłości— 
nareszcie nie byłby może mówił o jednej i tej samej 
osobie, lub rzeczy, rozmaitych zdań na rozmaitych 
miejscach.

Zmuszeni jednak rzecz przyjąć tak, jak nam ją 
autor podał, widzimy się zniewolonymi dla łatwiej­
szej perspektywy w całości obrazu podzielić go ina­
czej. Tak więc pierwszo cztery rozdziały części



ło lat 1733 i 1659, a obserwacje z tych czasów by­
najmniej o tern nie wspominają. Dr J. Haleczek 
wspomina, że oprócz komety z n 1807 inna jeszcze 
kometa teleskopowa, golem okiem niewidzialna, mia­
ła bieg bardzo do komety tegorocznej i do komety 
z r. 1807 zbliżony. Była to kometa, którą astrono- 
ttowie obserwowali w grudniu r. z., chociaż nikomu 
nie przyszło nawet na myśl przypuszczać, żeby ko­
meta ta była identyczną ‘ z kometą z r. 1807, której 
powrót zresztą obliczony jestprzeznajznakomitszych 
astronomów dopiero na rok 3350 lub’ 3351. „Mamy 
zatem — mówi p. Haleczek — trzy komety, których 
drogi są prawie jednakowe, tak, że należą one może i 
do jednego systemu, a to kazałoby przypuszczać | 
wspólny początek, co jest tematem, na który astro­
nomowie w ostatnich czasach nieraz zwracali u- 
wagę“.

Obserwatorjum astronomiczne wiedeńskie, korzy­
stając z obśerwacyj własnych i nadesłanych z Kieln, 
Hamburga,Lipska i innych miejsc,poczyniło już, jak 
zapewnia dr .1. Haleczek, obliczenia, które dość do­
kładnie mogą wskazać bieg tegorocznej komety. Wi­
dzimy, że z dniem każdym posuwa się ona wyżej, aż 
wreszcie, tracąc ciągle na blasku i wielkości, dojdzie 
do konstelacji Małej Niedźwiedzicy i tam zniknie 
z przed oczu obserwatorów nie uzbrojonych w tele­
skopy. W połowie lipca blask pełni księżycowej nie 
pozwoli już dokładnie obserwować komety. Ukazy­
wać się ona będzie tylko jako gwiazda podrzędnej 
wielkości. Jądro komety dorównywa jasnością pla­
necie Jowiszowi. Widzialne są na niem przez tele­
skop dwie krótkie nadstawki, z których tryskają ku 
słońcu promienie światła. Zarysy ogona nie są sy­
metryczne i ukazują ciemne głębokie wydrążenia, 
co naprowadza na domysł, że kometa wiruje kolo 
osi swego warkocza. ( m j

Odległość tegorocznej komety od ziemi w dniu 
■22-im czerwca była prawdopodobnie najmniejszą, 
wynosiła bowiem tylko 0'29 średniej odległości zie­
mi od słońca czyli około 6 miljonów mil geograficz­
nych, w dniu 29-tym czerwca doszła do 039, czyli 
przeszło 8 miljonów mil, w dniu 3-cim lipca wynosiła 
.0-46, czyli 9miljonów mil, w dniu 7-mym lipca 
wynosić będzie 054 czyli blisko 11'/2 miljonów mil, 
,a w dniu 31-ym lipca będzie już większą niż odle­
głość słońca od ziemi.

*
Gość ten niebieski zatem oddala się już od nas i 

nie tak długo, tydzień ledwie, albo mało co dłużej 
golem okiem w całym blasku oglądać go będziemy 
mogli. A nie należy go lekceważyć, niedlatego. że­
by miał wróżyć szczeńcie lub nieszczęście, lecz że 
nie należy do częstych gości. Cale pokolenia niekie­
dy nie widują golem okiem komety. Od r. 1769 do 
1807, przez lat 40 blisko, nie było ani jednej błędnej 
gwiazdy niebieskiej golem okiem widzianej, chociaż 
teleskopowych komet przez ten czas 36 obserwowa­
no. I tegoroczna kometa zjawia się po długoletniej 
przerwie, kto zatem nie przypatrzy się teraz temu 
ciekawemu widowisku, ten według wszelkiego pra­
wdopodobieństwa nie może spodziewać się tak pręd 
ko jego wznowienia... Władysław Sakowski.

Karty pamiątkowe.
Lisów 16-go czerwca.

Wiadomo, że malarze galicyjscy ofiarowali na­
stępcy tronu Rudolfowi olbrzymie album akwarelli, 
przedstawiających ważniejsze epizody z ostatniej po­
dróży cesarskiej.

Album to z wielu względów zasługuje na uwagę, 
raz jako pamiątka rzadkich w kraju uroczystości, po- 
wtóre jako owoc pracy najznakomitszych artystów, 
walczących z sobą o lepsze.

Było też rzeczą pożądaną, ażeby za pomocą repro 
dukcji uprzystępnić ten zbiór ogółowi — co właśnie | 
w tych dniach zostało spełnionem, dzięki wysokiemu 
zezwoleniu i pracy podjętej przez p. Trzemeskiego, 
znanego fotografa ze Lwowa.

Swieźoprzezeń wydane album zawiera bogaty zbiór 
dwudziestu kopij fotograficznych.

Najwięcej dał Juljusz Kossak, bo aż sześć kart nie­
pospolitej wartości.

Z tych na pierwszem miejscu postawilibyśmy świe­
tny epizod „na Błoniu" wśród włościan krakowskich, 
który wprawdzie dużo traci na zmniejszeniu formatu, 
ale pod względem siły rysów i źyeia w całym kraj- I 
obrazie nie pozostawia nic do życzenia.

Pełnym fantazji i ruchu jest także drugi szkic te- i 
goż autora,przedstawiajacrkorowód weselny na ryn- i 
ku krakowskim.

Świetną ws»ej prostocie jest „Depntacja włościan 
u cesarza w Krzeszowicach11, odbijająca od poprze­
dnich obrazów ciszą wiejskiego ustronia.

Inną znów cechę, majestatycznej powagi, nosi na 
sobie „Wjazd cesarza do Krakowa11, a właściwie 
wjazd b. prezydenta posła Zyblikiewicza, którego 0- 
gnista krakowska czwórka zajmuje pierwsze miejsce 
pozostawiając cesarza na drugim planie.

Mniej szczęśliwie wypadły „Odwiedziny uMatejki“, 
a zwłaszcza „Bal we Lwowie11, któremu zupełnie brak 
życia.

Syn znakomitego akw arellisty, p. Wojciech Kossak, 
dał dwie prace wielkiej wartości.

Jestto„ Pożegnanie wŁupkowie" i „Podanie prośby", 
z którego okazuje się, źe sztuka malowania koni sta­
ła się w rodzinie Kossaków dziedziczną.

Raczyńskiego „Cesarz w Drohowyżu“ bardzo tr • 
ci na braku barw; figury wyszły sztywnie i mono­
tonnie.

Ale jeszcze gorzej odbiło się to na pracy znakomi­
tego portrecisty Rodakowskiego.

Gdy zyikla niepospolita pierwszorzędna świetność 
kolorytu, wszystkie wady w układzie postaci wyszły 
na jaw.

„Cesarz w gmachu sejmowym11 robi wrażenie czło­
wieka opadniętego przez figury, nie dość pewnie trzy­
mające się na nogach...

P. Pietruski chce go widocznie aresztować;marsza­
łek Wodzicki usprawiedliwia się, że nic na to pora­
dzić nie może; gdy wtem z tyłu wpadają po scho- 

! dach pp. Potocki, Grocholski i inni, nie wiem ozy 
na odsiecz, czy też w celu zrobienia zamachu.

Podczas tego inni panowie najobojętniej podpiera- , 
i ;ą sobie boki, lub podtrzymują pasy.

Tylko podobieóswo twarzy pozostaje jak było, zna- 1

komitem, i pod tym względem obraz ten niewątpli­
wie pierwsze miejsce zajmuje.

Przeciwnie Rybkowskiego „Wesele hucułów w Ko­
łomyi11, doskonale w układzie, ma wady w twarzach, 
a zwłaszcza w twarzy hucułki, która jest punktem cen­
tralnym obrazu a wyszła najgorzej; zresztąobraz ten, 
co się tyczy grupy widzów, nie aktorów, jest pełen 
wdzięku.

Dużo umiał wydobyć efektu p. Wojciech Grabow­
ski z niewdzięcznej napozór sceny w kopalniach naf­
towych Borysławia; w obrazie tym czuć poetę.

Nie możemy tego samego powiedzieć o „szkole le­
śnej11 we Lwowie, gdzie co prawda bardzo mało 
było do zrobienia; żałujemy też, że p. Andrzej Gra­
bowski nie wziął sobie lepszego tematu.

Dużo wartości mają dwa obrazy Ajdukiewicza 
„Okrężne" i „Cesarz na Wawelu", a zwłaszcza 
pierwszy wykończony eon amore, w którym szczera 
wesołość promienieje ze wszystkich twarzy.

Też same zalety spotykamy w prawdziwie pię­
knej i wzruszającej scenie „Cesarz wśród ludn 
w Sukiennicach11, pomyślanej i wykonanej doskona­
le przez p. H. Lipińskiego i w niezmiernie efekto­
wnej grupie „Przed św. Jurem" Kozakiewicza, któ­
ra pod wzglądem układu należy do najszczęśliw­
szych'! w „Powitaniu na dworcu" tegoż samego ar­
tysty.

Pozostaje... Matejko: „Cesarz w grobach królew­
skich".

Obraz ten odbija od innych; nie powiem jednak, 
żeby odbijał korzystnie.

Zapewne, że rękę mistrza znać, że biskup Duna­
jewski jest doskonały — ale... Matejko dal swej 
pracy gwałtem atmosferę historyczną, której inne 
„karty" nie posiadają i która rzuca się w oczy jako 
coś niespodziewanego i niewłaściwego.

Dotychczas przeglądaliśmy ilustracje z niedawno 
odbytej podróży, na raz spostrzegamy przed sobą 
scenę teatralną z odległej przeszłości i pytamy się 
mimowoli, co w niej robi sztywny oficer austryjacki 
przypominający cesarza i krzywa melaacholiczna 
tignra, przypominająca profesora Łepkowskiego?

Nareszcie ostatnia karta przedstawia kasetkę 
a raczej szafkę na czterech kółkach, bardzo piękną, 
bardzo gustownie i misternie rzeźbioną, w której 
powyższe album ofiarowano następcy tronu.

W ogóle więc, jak widzimy, jest to zbiór z wielu 
względów wartościowy, a w każdym razie w całości 
swej wielce interesujący.

Kopje fotograficzne są bardzo staranne i zwłasz­
cza w większem wydaniu odtwarzają wszystkie 
właściwości oryginałów, jakie fotografja odtworzyć 
może.

 J. M.

WIADOMOŚCI MIEJSCOWE.
= W Praw, wiest. znajdujemy postanowienie, na 

mocy którego wprowadzone zoetają nowe, podwyż­
szone etaty t. z. „stołowych11 dla lekarzy wojsko­
wych. Etaty owe wprowadzone będą w okręgach 
wojskowych: warszawskim, wileńskim, kijowskim i 
odeskim od 1 stycznia 1883 r., w okręgach zaś pe­
tersburskim, charkowskim, moskiewskim i kazań­
skim od 1 stycznia 1884 r.

pierwszej są jedną całością, do której znowu nieroz- 
dzielnie należy rozdział szósty. ,

Pomiędzy czwarty a szósty rozdział wsunął au­
tor dla tem większego zaciemnienia w poglądzie na 
całość, rozdział piąty, w którym nas poucza o swym 
sposobie zapatrywania na rozwój socjalny, ducho­
wy i literacki w Galicji i w „Poznańskiem".

Streśćmy w jaknajkrótszych słowach cztery pier­
wsze i ostatni rozdział pierwszej części dzieła.

Powiedziawszy, żc pomiędzy epoką po roku 1831 
a takąż epoką po roku 1864 niema pod względem 
literacKim żadnego podobieństwa, że po roku 1864 
wzrosło znacznie w liczbę i w ilość czytelników pi- 
imiennictwo wszelkiego rodzaju, twierdzi autor, że 
przewrót na polu ekonomicznem ispolecznem,a prze­
de wszy stkiem uwłaszczenie chłopa, przez co kraj 
wszedł ostatni na drogę wyzwolenia z zasad śre­
dniowiecznych, jak niegdyś ostatni wyszedł w skład 
Europy za sprawą chrześcijaństwa, podziałały 
zbawiennie na ustrój duchowy i na postęp tak ma 
teijalny, jak naukowy w calem społeczeństwie.

Równowaga ta społeczna, przeprowadzona dobro­
wolnie, z zobopólną zgodą, pozwoliła chłopu rozwi­
jać się w uczuciach obywatelskich, a zniszczyła 
z gruntu wszelkie średniowieczne przesądy szlachty, 
która, zmieniwszy gospodarstwo pańszczyźniane na 
folwarczne *'), nauczyła go zarazem racjonalnego 
chodzenia około roli i kazara uznać znaczenie i po­
tęgę przemysłu i kapitała. Wprawdzie przemysł 
znajduje się dotąd w ręku niemców (a kapitał
—---------------------------

*) Tu byłoby arcypoiyteeżne® wykazać, jaka instytucja 
zastępdftraia pried r. 1864 folwark i gdzie przedtem „szlach­
cic* gospodarował, jeili nie aa folwarku.

w czyim ręku?), którzy „niejednokrotnie wcale po 
polsku nie umieją", ale to Obudzą „przynajmniej 
samowiedzę jego (przemysłu) potrzeby".

Słusznie bardzo twierdzi autor, że zniesienie gra­
nicy celnej otwiera dla zbytu drogę na Wschód, nie­
mniej że do jednej linji kolejowej przybyły cztery 
inne.

Wśród tak błogiego położenia na polu socjalnem i 
ekonomicznem zapragnął naród nowych dróg dla 
ducha, bo stare już się zużyły. Młodzież, dowiedzia­
wszy się z ust kilku ludzi, tudzież z prelekcji o tem 
co się dzieje „za granicą", obudziła to sobie myśl 
krytyczną. Przewodnicy duchowi nie wiedzieli do­
tąd, że „za granica rozbierają się zagadnienia n.e- 
zmiernej doniosłości religijnej etc.— że za granicą 
poddawano wszelkie myśli i stosunki ludzkie (sic) 
ścisłej analizie i surowej krytyce etc.—że za granicą 
panowała nauka i umiejętność" itd.— u nas zaś pła­
kano tylko na starą nutę bez wzniesienia się do sta­
nowiska krytycznego nad przeszłością historyczną, 
socjalną i duchową.

rZ wielkim zapałem.... rozsądkiem krytycznym i 
z nie małą dozą zarozumialstwa i zuchwalstwa" 
(wszystkie te przymioty razem w harmonijnej gru­
pie) zabrano się do nauki (?) i nastąpił przewrót, któ­
ry autor z całą skromnością do reformatorskiego 
prądu z XVIII wieku przyrównać raczył.

Tak powstała walka starych z młodymi, której je­
dnak autor nie myśli przeceniać co do jej doniosło­
ści. Walka ta niejasna z początku, rysuje się wy- 
raźnym konturem przez założenie Przeglądu lygo- 
dniowego.

Jesteśmy n celu. Teraz Jedynie dowiedzieć się

jeszcze mamy, jakim sposobem „młode siły" i zmysł 
ich krytyczny odbudowały naukę i literaturę.

Bardzo prostym.
W Przeglądzie bowiem „pisarze ściśle religijnego 

j sposobu myślenia, jah Jnljan Bartoszewicz i Eleono­
ra Ziemięcka, pomieszczali swe prace na równi 
z młodymi propagatorami materializmu Biichnera".

Działo się to zaś, ponieważ redaktor miał talent 
skupiania sił młodych, zanim się wypróbowały i po­
zwolił im sic „wypisać do woli, byle krótko a jadr- 

i nie".
Dziwny talent redaktorski! Tym sposobem obalo­

no niebawem wszelkie przestarzałe teorje i sposoby 
myślenia, tudzież wyśmiano nutę płaczu na tonrat 
przeszłości, a dowiedziono:

o) ż.e wiek XIX nie jest poezją łez, ale postępu;
b) źe s:tuka dla sztuki Już się zużyła (czego 

wprawdzie już przedtem „dowodzit Aleks. Tu szyń­
ski. ale mu wierzyć nie chciano);

c) wykazano stosunek poezji do życia społecznego;
d) dowiedziono (to już w ówczesnej Niwie), że n- 

tylitaryzm i tendencja w utworach literackich me 
szkodzi piękności, w czem już widzimy stanowcze 
prześcignięcie „zachodu i zagranicy", bo tam nie 
‘„dowiedziono** dotąd tego, a nawet przestano dowo­
dzić, i nareszcie:

e) dostrzeżono pierwiastek realny w „Panu Ta­
deuszu". (*)

Adam Goraj.

(Dalszy ciąg nastąpi.)

(.*) Streszczenie strony 34 do 45



= Kasa oszczędności, w ciągu tygodnia od dnia 
20-go do 26-go czerwca r. b. włącznie, wydała 118 
(o32więcej niż wtygodniu poprzednim) nowych ksią­
żeczek, na które, tudzież na dawniejsze w 550 wnio­
skach, złożono rs. 12,983 kop. 45 (mniej o rs. 1,738 
kop- 86). W tymże czasie kasa oszczędności na żąda­
nie 214 uczestników wypłaciła (prócz procentów w su­
mie rs.53 kop. 71, należnych za rok bieżący od cał­
kowitych odbiorów) rs. 11,448 kop. 55 (więcej o rs. 
1,482 kop. 28), oraz umorzyła 75 książeczek. Ogólna 
przeto liczba uczestników 32,489 posiada kapitał rs. 
1,159,302 kop. 30dodany procent uczestników za 
rok 1880 wynosi rs. 40,020 k.61, razem rs. 1,201,322 
kop. 91 (więcej o rs. 43,555 kop. 51 niż w tygodniu 
poprzednim).

== W sprawie kąpieli rzecznych, rewizja ich przez 
komisję specjalną dokonana znalazła budynki, jak 
już donosiliśmy, w bardzo smutnym stanie. Wskutek 
raportu komisji tej wyszczególniającego wszystkie 
braki nakazano wstrzymać otwarcie wszystkich tych 
kąpieli aż do dopełnienia wskazanych przez komisję 
ulepszeń i reperacyj. Budynki zaś kąpielowe na Ry­
bakach przez p. Waksenbauma utrzymywane naka­
zano zamknąć zupełnie.

= Budowa jednej pary szyn tramwajowych do* 
prowadzoną została już do Doliny Szwajcarskiej; 
biorą one początek od rogatek mokotowskich.

= Donoszą nam ze Lwowa, iż dr Juljan Ochoro- 
wicz, którego artykuły o magnetyzmie pomieszcza­
my w piśmie naszem, zajmuje się obecnie powtarza­
niem doświadczeń prof. Heidenheina nad hipnoty- 
zmem, przy pomocy słuchaczy uniwersytetu lwow­
skiego; doświadczenia odbywają się w Towarzystwie 
przyrodniczem.

== Wosadzie Sosnowicach otwarta zostanie wkrót­
ce szkoła trzyklasowa męska. Na utrzymanie szko­
ły droga żelazna warszawsko-wiedeńska zobowiąza­
ła się asygnować po rs. 540 corocznie. Pozostałe 
wydatki wzięła na siebie gmina.

p. Salamońskiego przenosi się w dniu 
do Łodzi.

= Z teatru i muzyki.
* Dziś „Marta" z p. de Lido w partji tytułowej i 

panną Alix Deste jako Nancy.
* Wczorajszy debiut p. Lucenko w „Halce" był 

pierwszym i... niezawodnie ostatnim.
* „Izrael na puszczy" p. J. Łętowskiego dany być 

ma w przyszłym tygodniu.
* Wczoraj na scenie Belle-vue dano „Pracowi­

tych próżniaków" Bałuckiego w nowem obrobieniu.
* Polski prestidigitator p. Siedlecki popisywać się 

będzie przez sobotę i niedzielę w teatrze wielkim.
= Premja.
W dniu wczorajszym odbyło się rozstrzygnięcie 

rozdawnictwa preinjów kalendarza Gwiazdy, wyda­
nego przez firmę Ungra w Petersburgu.

Premja były trzy, a mianowicie: znany obraz olej­
ny Pruszkowskiego „Madej", akwarela Kosaka „Na 
Kleparzu" i karton Andriollego „Porwanie dziwy".

„Madej" padł na nr 359, „Na Kleparzu" — na nr 
442 i „Porwanie dziwy“ — na nr 1877.

Nazwiska osób, którym dostały się ceune premja, 
podamy późniejt> ___ ______

= W sprawie spisu ludności.
Na wczorajszein drugiem zebraniu komitetu do u- 

rządzenia jednodniowego spisu, pod przewodnictwem 
p. prezydenta miista odbytem, przedstawiony został 
do zatwierdzenia plan tegoż spisu ostatecznie przez 
wyznaczony podkomitet opracowany.

Pierwszy zaraz ustęp planu wyraźnie zapowiada­
jący, że nie żadne policyjne lub finansowe cele — 
lecz jedynie chęć osiągnięcia naukowych, t. j. pra­
wdziwych wiadomości o ludności Warszawy, stano­
wi zadanie spisu jednodniowego — wywołał nużącą 
dyskusję o wyrazy, niemającą zresztą żadnej pra­
ktycznej wartości.

Zwolennicy zużytkowania tego czysto obywatel­
skiego aktu dla sprostowania niedołężnie prowadzo­
nych ksiąg ludności, pomimo odrzucenia ich wniosku 
na zeszłem zebraniu komitetu — ponownie wystąpili 
z wytrwałością godną lepszej sprawy z tąż samą 
kwest ją — lecz znowuż dostatecznego poparcia nie 
znaleźli...

Z powodu wzmiankowanych na przeszłem zebra­
niu przeszkód postanowiono datę spisu z początku 
grudnia r. b. przenieść na koniec stycznia roku przy­
szłego przygotowania jednakże do aktu tego bez­
zwłocznie dalej prowadzone będą

Przyjąwszy przybliżoną liczbę ludności ogólnej 
miasta za podstawę, postanowiono dla dokonania 
spisu jednodniowego podzielić miasto na 40 okrę­
gów spisowych (z których każdy liczyć będzie około 
10,000 ludności) a te ostatnie na 800 rewirów spiso­
wych (z 500 mieszkańcami mniej więcej).

Na czele każdego okręgu stać będzie przewodni- 

= Cyrk 
dzisiejszym

' czący spisowi — a do każdego rewiru zaproszony 
zostanie delegowany.

Tym sposobem więc pierwsza ta prąca statystycz- 
■ na obywatelska poprowadzoną zostanie przez 840 

ludzi dobrej woli —nie licząc tego, że o ile to będzie 
możliw-em w każdym domu, których jest około 3,400, 
delegowani postarają się wyszukać sobie chętnych 
pomocników, już to z pomiędzy właścicieli lub rząd­
ców, już też z pomiędzy inteligentnych lokato­
rów.

Tym sposobem bezpośrednio lub pośrednio przez 
najbliższych, w akcie tym udział weźmie cala pra­
wie inteligencja miasta.

Joko termin, do którego byłyby zapisywane osoby 
zgłaszające się dobrowolnie do udziału przy spisie, 
naznaczono wprawdzie 1 listopada r. b., ale wyzna­
czenie przewodniczących okręgowych postanowiono 
o miesiąc przynajmniej przyśpieszyć.

Zaprojektowana przez podkomitet treść szematów 
spisowych wywołała również długą dyskusję, prze- 
dewszystkiem obracającą się około kwestji: „do ja­
kiej narodowości zaliczą się żydzi, nieuznający się 
za polaków" — boć o biblijnej narodowości żydow­
skiej dziś już mowy być nie może.

W rezultacie treść szematów z małemi poprawka­
mi przyjęto.

W końcu p. prezydent z pomiędzy zgromadzonych 
zaprosił zaraz dziewięciu członków komitetu na ho­
norowych przewodniczących okręgowych, jednocze­
śnie wzywając członków Komitetu, aby mu kandyda­
tów na pozostałych 31 przewodniczących okręgo­
wych przedstawili.

Dopiero gdy się komplet tychże zbierze — cała 
inteligencja miejska wezwaną zostanie do objęcia 
funkcji delegowanych — a że magistrat bezzwłocznie 
zajmie się przygotowawczą pracą podzielenia miasta 
na wyżej uchwalone okręgi i rewiry spisowe — mo­
żemy więc mieć nadzieję, że sformowanie organów 
spisu jednodniowego nie później jak zaraz po wa­
kacjach nastąpi.

Kwestję przyznania wynagrodzenia organom spi­
su (o ileby takowe wogóle potrzebnem się okazało) i 
jego wysokość pozostawiono do uznania pana prezy­
denta miasta.

— Z Łodzi.
W dniu wczorajszym, o godzinie ósmej zrana, przy­

był nadzwyczajnym pociągiem do Łodzi Jw. jenerał- 
gubernator, jenerał-adjutant Albedyński.

Przyjęty na dworcu przez miejscowe władze i o- 
bywateli udał się do miasta, gdzie zwiedził kilka cel 
niejszych fabryk, niektóre instytucje miejscowe, o- 
bejrzał uowo-budującą się cerkiew prawosławną i 
odbył przegląd miejscowej ochotniczej straży ognio­
wej na rynku miejskim, wobec masy widzów, wyko­
ny wującej rozmaite ewolucje.

W porze popołudniowej Jw. jenerał-gubernator 
poświęcił dość długi czas oglądaniu umyślnie urzą­
dzonej wystawy wyrobów fabryk łódzkich i okoli­
cznych.

Mieściła się ona w ośmiu dolnych salonach i poko­
jach nowo wzniesionego ładnego domu, w którym 
mieścić się będą biura łódzkiego Towarzystwa kre­
dytowego miejskiego.

Wewnętrzne urządzenie wystawy zalecało się sma­
kiem i gustem.

Reprezentowane były na miejscu przeważnie wy­
roby z bawełny i wełny, jakiemi celują zarówno sa­
ma Łódź, jak i pobliskie miasteczka Zgierz, Pabia­
nice Tomaszów i inne.

Oprócz tych wyrobów zauważyliśmy nadto nr wy- 
I stawie piękne posadzki wyrabiane w Łodzi przez p. 

Kammerera, asfalt i cement drzewny pp. Otto et 
S holtz, meble żelazne Weiherta z Łodzi, wagi de- 
cymalne Zimmermana z Łodzi, skóry i pasy trans­
misyjne Rottera z Lodzi, maszynę do gremplowania 
z marką fabryczną „Hoffmann w Zgierzu" i naresz­
cie zegary ścienne, wyrabiane w Łodzi przez pana 
Chmielewskiego.

Jestto podobno pierwsza fabryka zegarmistrzow­
ska w kraju naszym.

Wystawa ad hoc urządzona mogła dostojnemu go­
ściowi dać prawie zupełne wyobrażenie o przemysło­
wej produkcji Łodzi i jej okolic.

Wieczorem naczelnik kraju miał udać się do Zgie­
rza dla zwiedzenia tamecznych słynnych fabryk su­
kna i kortu, a dziś rano w powrocie do Warszawy 
zwiedzić ma Studzienice i tameczną osadę rolną.

— Konkurs.
i Z Białej Cerkwi donoszą, iż hr. Branicki urządza 
I tam wkrótce konkurs i próbę maszyn rolniczych.

Czynione są w tym celu poważne przygotowania.
Okoliczni obywatele ziemscy i właściciele składów 

maszyn przysyłają liczne maszyny i modele.
Próby mają być uskutecznione w obszernych roz- 

1 miarach.
Oczekiwany jest znaczny zjazd.
Ze swej Strony hr. Branicki przykłada starań, aże- 

j by rzecz cała odbyła się jaknajpomyilniej.

— Niemcy. ■ - ' ■
Dochodzi nas wieść, iż w krótkim czasie mają zajść 

znaczne zmiany w personelu administracyjnym za 
kładów starachowickich.

Mianowicie, jak ebee pogłoska, siły administracj 
krajowej zastąpione być mają przez niemców, au 
hoc sprowadzonych z nad Sprei.

Obcięlibyśmy się rychło doczekać zaprzeczenia 
tej wieści.

— Doraźny wymiar sprawiedliwości.
Z izeki Dubisy, w pow. kowieńskim, wydobyto 

w tych dniach strasznie pokaleczony trup niejakiego 
Kmito, znanego powszechnie, jako złodzieja koni.

Śledztwo wyjaśniło, że Kmito ukradł ostatnio ko- 
nia pisarzowi z Czechowa Tymińskiemu.

Tymiński z pomocą włościanina Bałsisa zdołał go 
dopędzić i odebrać mu konia.

Następnie Tymiński z Balsisem odprowadzili zło­
dzieja nad brzeg Dubisy i zabiwszy go, wrzucili do 
rzeki.

Winni pociągnięci zostali do odpowiedzialności.
= Zabójstwo.
W dniu 27 z. m., we wsi Kadłub, gminie Kamion­

ka, pod Nieluniem, przed domem wlościanki Koc, 
niedawno drugi raz wyszłej za mąż, znaleziono mar­
twe ciało syna jej, z rozciętą głową, Jana Soja.

Śledztwo sądowe wykazało, że Soja, w kłótni z oj­
czymem swoim, ugodzony został przez tegoż żela­
zem w głowę, i że wskutek zadanej rany zmarli

Zabójca zbiegł nie wiadomo dokąd.
= Pożary.
Groźne pożary nie przestają nawiedzać całych miast 

i miasteczek.
W dniu 23 z. m., jakto już donosiliśmy i w dniu 1 

b. m., Równo, gub. wołyńskiej, nawiedzione zostało 
pożarami, które zniszczyły 403 domów, przeważnie 
żydowskich.

Pozostało bez dachu 1,100 rodzin.
W płomieniach zginęła też 10-letnia żydówka i ma­

łe dziecko.
W tejże gubernji uległo prawie zupełnemu zniszcze­

niu miasteczko Korzec.
Pozostało tylko około 40 domów.
Śmierć w ogniu poniosło kilkanaście osób.
Również szerzyły się groźne pożary w miastecz­

kach Międzyrzecu i Stepaniu, gdzie zrządziły ogro 
mne straty.

Dnia 4 łipca dotknięty został klęską pożaru Bia­
łystok, gub. grodzińskiej.

Dzięki energicznemu ratunkowi pożar nie przy­
brał groźnych rozmiarów, skończyło się na spale­
niu około 10 domów.

Wreszcie, jak to już donosiliśmy, ogromny pożajr 
nawiedził Mińsk.

Szczegółowych wiadomości dotąd brak.

— Wypadki.
* Wczoraj na Pawiej pod nr 39 zmarł nagie Ma 

ksymiljan Cb.
Przyczyna śmierci niewiadoma.
* Wypisana ze szpitala Dzieciątka Jezus, jako re- 

konwaiescentka Wiktorja J., powróciwszy do domu 
pod nr 35, przy ulicy Nowogrodzkiej, zmarła.

* W fabryce pp- Repphan i Scholtze przy ulicy 
Waliców pod nr 14 wskutek pęknięcia rury rozpalo­
nej został raniony odłamkiem jej w rękę Franciszek 
D. robotnik.

Rana jest ciężka.
* Ludwik S., pracujący przy odnowieniu domu nr 

48 przy ulicy Marszałkowskiej, przez nieostrożność 
wy ęriał z okna pierwszego piętra na bruk.

Fpidek był bardzo szczęśliwy, S. żadnego szwan­
ku nie poniósł.

* Z kancełarji cyrkułu 5/6 zbiegł Modest S. schwy­
tany na gorącym uczynku kradzieży.

* Powożący wozem August K. najechał na stróża 
Jana S. i ranił go dyszlem w lewe ramię.

llersz G. powożący wozem najechał na dorożkę 
nr 241 którą mocno uszkodził.

Siedząca w dorożce pani N. w’ypadla na bruk / 
mocno się potłukła.

* W mieszkaniu stróża domu nr 19 przy ulicy 
Franciszkańskiej Icek L. przez własną nieostrożność 
oparzył się silnie wrzącą wodą.

Poniósł on ciężkie oparzelizny na szyi i obu rę­
kach.

* Kradzieże.
Przybyłemu z zagranicy panu X. w domu nr 7 

przy ulicy Leszno ukradziono z kieszeni 90 marek.
Kradzieży tej dopuściła się gospodyni lokalu, w któ­

rym p. X. czasowo przebywał.
W domu nr 2 przy ulicy Rozbrat, do mieszkania 

Cyfy Fronkfoot weszli złodzieje i zabrali Jej znaczną 
ilość ubrania, nieco kosztowności i około 80 rubli 
w gotowiźnie.

Ż mieszkania p. S- w Bagateli skradziono zegarek 
zloty oraz kilka sztuk srebrnych z nakrycia stołowe- 

i go waitoici około 12Q nbl.
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nie krewnym ojca.

kronika telegraficzna.
X Paryż 4-go lipea. — Pomiędzy dwoma radcami pary-.' 

skiej municypalności, Ives Guyot i Dubois, odbył się pojedy­
nek: Guyot ranny.

X Paryż 4-go lipea.—W dniu 14-ym b> m., jako w iwif-

Sakramenfami, w dniu 5 b. :n. przeniósł się do wieeznosei' 
Pozostałe córki, zięciowie i wnuki zapraszała krewnych, 
przyjaciół i znajomych na wyprowadzenie zwłok z domu przy 
ulicy Grzybowskiej, nr 17, w dniu 7 b. m., o godzinie 12-tej 
w południe, na cmentarz prawosławny wolski. —17211—
t Ś. p. Czesław Berent, syn fabrykanta i obywatela, po 

krótkiej lecz ciężkiej chorobie, w- dniu 6 lipea r. b. zakoń­
czył życie, przeżywszy miesięcy 10. W smutku pozostali ro­
dzice zapraszają krewnych i przyjaciół na wyprowadzenie 
zwłok z kościoła Narodzenia N. Marji Panny na Lesznie, 
w dniu 7 b. m., o godzinie 7-ej po południu. —17219—

— W dniu 9 b. m., w sobotę, jako w rocznicę śmierci 
b. p. Zofji Werthejm, odprawionem będzie w synagodze 
szpitala starozakonnych, o godzinie 1O i pół zrana, nabo­
żeństwo żałobne za spokój duszy zmarłej. —17094—

to narodowe, tikaże się tu po raz pierwszy nowy tygodnik 
p. t. Victor Hwjo, redagowany prawie wyłącznie przez stu­
dentów.

X Mat ryt 4-go lipea.—Na tysiąc Hiszpanów obojga płci, 
którzy byli zajęci w okolicach Saidy, zniknęło 389, zamordo­
wanych albo wziętych w niewolę; dzienuiki madryckie zape­
wniają o dokładności tych cyfr.

X Londyn 4-go lipea.—Z Hagi donoszą do Standardu, iż 
groźny pożar wybuchł w Ęlessingue, porcie* wojennym holen­
derskim. Warsztaty okrętowe towarzystwa Eseaut prawie 
zupełnie zniszczone. Szkody oceniają na miljon.

X Londyn 4-go lipea.—Times donosi, iż redaktor gazety 
New-YorkęTrilnme, Mr W. Reid, ożenił się z bogatą spadko­
bierczynią Miss Mills, która mu przyniosła w posagu pięć 
milionów funtów szterlingów (około 50 miljoaów rubli); Reid 
był jednym z najlepszych korespondentów specjalnych w cza­
sie amerykańskiej 'wojny domowej i po śmierci* Horacego 
Greeley objął ster redakcji New-York-Tribune.

X jioblencja 4-go lipea.— Wydany w dniu dzisiejszym 
biuletyn zaznacza poprawienie się stanu zdrowia cesarzowej 
Augusty.

X Ems 4-go lipea. — Na wczorajszych regatach nagrodę 
cesarską zyskało: francuskie towarzystwo wioślarskie.

X Berlin 4-go lipea.—Na mocy ustawy przeciw socjali­
stom zakazana została broszura p. t. „hln europiiischer Sol- 
dat an seine Kameraden

X Berlin 4-go lipea. — Zmarł tu filozof Rudolf Herman 
Lutze, główny przedstawiciel tak zwanego idealizmu empi­
rycznego z teologicznym odcieniem.

X Praga 4-go lipea. — Ministerium oświaty zgodziło się 
na wcześniejsze zamknięcie kursów w uniwersytecie; jedno­
cześnie ministerjum domaga się jaknajszybszego ukończenia 
rozpoczętego śledztwa dyscyplinarnego i zawiadomienia o re­
zultacie.

X Wiedeń 4-go czerwca.—Według A'. br. Presse, wido­
ki zbiorów tegorocznych w Austro-Węgrzech są w ogóle bar­
dzo pomyślne.

X Konstantynopol 4-go lipea.— Porta, ulegając żąda­
niu barona Calice, przyznała austryjackim posiadaczom dłu­
gu tureckiego te same korzyści, co i bondholder om angielskim 
i francuskim.

X Petersburg 4-go lutego.— Porjadok donosi, iż w gu- 
bernjach orenburskiej i samarskiej na polach zasadzonych 
ziemniakami ukazał się chrząszezyk kolorado.

X Petersburg 4-go lipea.—Obecnie nadesłano jnż z wię­
kszej części gubernij sprawozdania o przewidywanych zbio­
rach; ogólnie brzmią one pomyślnie i wykazują dla całego 
państwa rgólny rezultat jako bardzo dobry.

X Charków 4-go lipea.— Wypadki kradzieży w mieście 
muożą się; istnieje zamiar utworzenia tu nowych przytuł­
ków.
x Tyflis 4-go lipea.—Według gazety Katekas, w okręgu 

tytliskim w ciągu maja zrabowano sześć kościołów wiej­
skich.

Przegląd polityczny.
Najważniejszym wypadkiem chwili jest zaatlanty- 

cki zamach ua prezydenta Stanów Zjednoczonych, 
Garfieida, który walką wydaną systemowi przekup­
stwa i sprzedajności, nurtującemu hierarchię urzędni­
czą Stanów, a bujnie rozkwitłemu za czasów prezy­
denta Granta, zasłużył się nietylko ojczyźnie ale 
wielkiej, cywilizacyjnej zasadzie wszelkiego rządu: 
zasadzie uczciwości. Nie jest pewrem dotychczas, 
a>ali skrytobójca popełnił zbrodnię, jako delegat 
związku korupcjonistów i naczelnika tegoż, senatora 
Conklinga; słyszano jednak, po dokonanym zama­
chu, radosny okrzyk jego: „Teraz M’Arthur zostanie 
prezydentem'/ Ten M’Arthur, dzisiejszy wiceprezy­
dent, który wedle konstytucji Stanów objąłby rządy, 
w razie śmierci Garfieida, należy do głównych prze- 
wodców partji korupęjónistów. Nasuwa się przeto 
bardzo prosty i logiczny domysł, że chodziło o zgła­
dzenie w osobie Garfieida zapory przeciw dostaniu 
się do władzy naczelnika partji. Według konstytucji 
M’Arthur dzierżyłby władzę prezydialną aż do koń­
ca czterolecia, na które prezydentem wybrany zo­
stał Garfield, tj. do d. 4 marca 1885. Czasu dosyć, 
aby zgangrenować do reszty organizm Stanów Zje­
dnoczonych.

W sobotę o godzinie 9-tej zrana udał się prezy­
dent Garfield na dworzec kolei Baltimore-Potomac, 
pragnąc odwiedzie żonę, bawiącą w kąpielacłi mor- 

i skicli w Long-Branch. Odprowadzali go wszyscy 
• prawie—koledzy z gabinetu. Wysiadłszy na peronie 

z powozu, zdążał on pieszo pod rękę z p. Blainem, 
sekretarzem stanu i ministrem spraw zagranicznych, 
ku głównemu wejściu do dworca, gdy wtem nagle 
z tyłu ozwał się jeden czy dwa wystrzały z rewol­
weru i prezydent upad! bez. przytomności. Kula tra­
fiła go pomiędzy dziesiątem i jedenastem żebrem, 
otarła się o dolną część nerek i ugrzęzła poniżej żo- 

J łądka, raniąc prawe ramię i prawe udo; stan prezy- 
I denta w pierwszej chwili był nader rozpaczliwym; 
i zagrażało niebezpieczeństwo wewnętrznego zalania 
' krwią. O godzinie. 3 lekarze nie mieli nadziei urato- 
; wania mu życia, a jeszcze o godzinie 8'/. wieczorem 
j wydano biuletyn, w którym mieści się Hiobowa wia­

domość, że prezydent nie pożyje dłużej nad godzinę, 
i Niebawem jednali żelazna konstytucja Garfieida po- 
I częla skutecznie oddziaływać; raniony zaczął przy-

* Wczoraj w domu pod nr 839 przy ulicy Dobrej, 
mieszkaniu p. Z. zapaliła się nagromadzona tam 

Mo ma.
Ogień wcześnie spostrzeżono i ugaszono.
Dzisiaj o godzinie drugiej w nocy, przy ulicy Za- 

kroczy ruskiej, w domu pod nr. 6, gdzie się mieszczą 
*• z. Sapieźyńskie koszary, zapaliła się belka, przy­
tykająca do komina, a od niej zajęła się podłoga.

Ogień przed przybyciem oddziału pierwszego, przez 
oporników tego oddziału stłumiony został. 
^Wyrąbano część podłogi i belkę._______________
'a kasę pożyczkową dla rzemieśl­

ników.
Ogrodnik Szcze... za uiedbalstwo rs. 1 k. 50, X.A. 

•• rs. 10, Jan Filipniak rs. 1, za pomyłkę w liczeniu
1, J. L. k. 25, proboszcz parafji Muczowar rs. 13, 

'' aldemar rs. 1, dr S. P. i R. Ś. rs. 6, K. K. rs. 1, 
Aleksander Zarzycki rs. 15, dr, K. rs. 12.

Razem złożono dziś rs. 60 kop. 75,—ogółem rs. 
k. 93'/,, f ranków 11O. marek 

*•50, fenigów S3. pesa chili jska, ple- 
Wądz srebrny chiński i pól lira turę-

JMfcŁ. _xaa_ —- --- -p _
F Za dusze ś. p. Cecylji z Hildtów Kolesińskiej odbg- 

■hie gjp w (]nju 7 lipea. jako w rocznicę śmierci, nabożeń­
stwo żałobne w kościele Wszystkich Świętych na Grzybc- 

o godzinie 9-tej zrana, na które w smutku pogrążona 
’•‘atka i siostra zapraszają krewnych, przyjaciół i znajomych.

—17137—
■j" Za spokój duszy ś. p. Władysława Stawińskiego, 

b urzędnika, zmarłego dnia 16 listopada 1880 r.,’ odprawione 
vsdzie żałobne nabożeństwo dnia 8 b. ni., o godzinie 9-tej 
bana, w kościele św. Jacka przy ulicy Kreta. —17184 
f W dnin -8 b. m., w piątek, o godzinie 9-tej zrana, 

•''' kościele powązkowskim odprawioną zostanie wotywa, za 
^milję Zaręfiów, a to z legatu przez Agnieszkę Zaręba 
**cstynionego; o ezem nadzór cmentarza interesowanych za­
wiadamia. —17222—

ś. p. Ignacy Kowalski, b. naczelnik wydziału w Ban­
ku polskim, emeryt, po krótkiej leez ciężkiej chorobie, opa- 
b'zoay św. Sakramentami, przeniósł się do wieczności w diiiu 

b- m., o godzinie 4-tej po południu, przeżywszy lat 73.
smutku pogrążona żona, córki, zięciowie i wnuki żapra- 

®7ają krewnych, przyjaciół i znajomych na żałobne nsbożeń- 
etWo, odbyć się mające we czwartek, dnia 7 b. m., o gmdzi- 
l‘ie 10 j p^ł zrana, w kościele św. Karola Boromeusza przy 
aiicy Chłodnej, oraz na wyprowadzenie zwłok w tyińże dniu 
' kaplicy kościelnej, o godzinie B-tej po południu. —17101 

i" Nepomucena z Taczanowskich Pawłów, żona emeryta 
’ obywatela, po długiej i ciężkiej chorobie, opatrzona ńw.
Sak ramentami, w dniu 5 b. m. przeniosła się do wieczności. 
Stroskany mąż i siostry zapraszają krewnych, przyjaciół i 
^Uatomych- na nabożeństwo w dniu 7 b. m., o godzinie lO-tej 
*l'ana, w kościele Wszystkich Świętych na Grzybowie, oraz 
”a wyprowadzenie zwłok w tymże dniu i z tegoż kościoła, 
0 Sodzinie 4-tej po południu, na cmentarz powązkowski.
t Ś. p. Jan Lebiedjew, b. kupiec miasta Warszawy, po 

*k*(jiej i ti,żki«j thorobit, przeżywszy lat 75, opatrzony św.

Nią pomnik Mickiewicza.
Lezniowie kończący włocławską realną szkołę rs. |
L. Barok z Łodzi rs. 1 k. 50, Alek. Przesmycki 

? Drezna za pośrednictwem księgarni Heinrycha k.
H...u rs. 1, Wierciński rs. 1, Woldemar rs. 1, N. 

'?• z Zyżyna rs. 25, III klasa szkoły miejskiej rs. 1, 
A- K. rs. 1, zebrane przez n. G. w sobotę w Marceli- 
file rs. 29.

Nia łużyczan.< w. Karpiński rs. 5, J. D. rs. 1, A. kop. 50, J. Bu­
kowski kop. 15, R. Lubecka kop. 15. Hn. rs. 1,

K. rs. 1, Mańka, Henia i Lolo rs. 1 kop. 50.
Złożyli również: W. N. rs. 1 dla nędzy wyjątko­

wej, Katarzyna K. rs. 5 na ochronę w Petersburgu, 
f8- 10 na serbów łużyczan, rs. 10 na szkółki ludowe 
W Jassach, rs. 3 na kościół w Irkucku, rs. 3na kościół 
W Irkucku, J. Z. rs. 1 p. Jędrz... z Krakowa kop. 
'“0 na kurpiów, W. B. kop 6 dla nędzy wyjątkowej, 
bezimiennie rs. 2, Wojciech rs. 1, dla najbiedniej­
szych.

Trzy osoby Ż. C. S. którym bóg dał wygrać na lo- 
terji, chociaż nie wielką kwotę, przeznaczają z tego 
ha kościół w Irkucku rs. 3 i na kościół Wszystkich 
owielych na Grzybowie rs 6.

~ Art. nad. Szanowny panie redaktorze!
Z powodu, że w masie upadłości Lewenstama za­

szedł spór między wierzycielami co do mojej nale­
żności rs. 2160, a pan adwokat X. koniecznie zaźą- 
l*ał żebym przysięgę wykonał, co uczynić z ezystem 
’Umieniem mogłem, więc przypadającą mi z masy 
Mimę deklaruję niniejszem, że po odebraniu złożę ta­
cowe na cel dobroczynny, a mianowicie w */3 części 
/'a Towarzystwa dobroczynności, którego jestem 
słonkiem, ’/3 części dla Kasy rzemieślniczej, '/?, czę- 
Se* do dyspozycji Zarządu gminy starozakonych 
" W arszawie.— Z uszanowaniem Jtiljusz Ginsberg 
P£d firma Adolf Ginsberg. _____ _

*——J I-....... ; ~ TOV„1‘ATOa. ! eiiodzić tlo sil, imls, który zaraz po zamachu zwol-więziennym i następnie oddać z ) : .-3 uderzeń ua minutę, teraz znowu począł
I bić prawidlowicj; o godzinie 2’A pizyjaj Garfield 

pierwszy pokarm a sen w nocy tak go pokrzepił, że 
nazajutrz nie było już obawy o życie. Operacji wy­
dobycia kuli dotąd uie podjęto; lekarze powiadają, 
iż niema potrzeby nazhyt pośpieszać z takową. O go­
dzinie G-tej wieczorem w sobotę przybyła już do Wa-

Telegramy własne
„ Kur jera SfS ’ar sza wskiego(t, 

Petersburg, 6-go .lipea.
Wielkie przygotowania poczynione zostały na przy­

jęcie króla duńskiego.
Wszystkie znajdujące się w Kronsztadzie statki 

wojenne mają się zgromadzić przed wejściemdo por­
tu i tam salutować będą jacht wiozący króla duń­
skiego, a następnie towarzyszyć mu mają w podróży 
do rezydencji Cesarskiej w Peterhofie.

Petersburg, 6-go lipea.
Polecono zbadać, ilu żydów zamieszkuje na sta­

cjach dróg żelaznych południowo-zachodnich.
Wszyscy żydzi niezapisani do gmin miejscowych 

zostaną wydaleni.
Petersburg, 6-go lipea.
Z Ekaterynosławia donoszą, że w ciągu kilku 0- 

statuich dni po zapadnięciu zmroku nieznane osobi­
stości oblewały przechodniów kwasem siarczanym.

Śledztwo zarządzono.
Petersburg, 5*-go lipea.
Nk żądanie ks. Orłowa, posła rosyjskiego w Pary­

żu, rząd francuski polecił prokuratorji wytoczyć pro­
ces redakcji Citoyen de Paris, za wydrukowanie ar­
tykułu o królobójstwie.

Posłowie w Rzymie i Kopenhadze, baron Uxkul i 
p. Moresheim, otrzymali analogiczne polecenia.

Petersburg, G-go lipea.
Podług ostatnich wiadomości, nadeszlych z Kopen­

hagi, istnieje obawa, że podróż króla duńskiego do 
Petersburga zostanie odłożoną.

Petersburg, 6-go lipea.
Wiadomość dzienników paryskich o powieszeniu 

się Hartmana w Genui i Nowego wremeni o areszto­
waniu tegoż nie zgadzają się z posiadanemi w tu­
tejszych sterach wiadomościami.

Petersburg, 6-go lipea.
Do pobytu ks. Edymburskiego i spodziewanego 

przybycia króla duńskiego przywiązują w tutejszych 
kolach politycznych wielką wagę.

W najbliższym czasie ma być zdecydowaną spra­
wa obsadzenia posady kanclerza państwa resp. mi­
nistra spraw zagranicznych.

Petersburg, 6-go lipea.
Podług otrzymanych z Elizawetgradu wiadomości, 

doroczny jarmark Piotra i Pawła odznacza się zu­
pełnym brakiem tranzakcyj z powodu rozruchów 
antiżydowakich.

Wszystkie środki ostrożności zarządzono.
Petersburg 6-go lipea.
Dzisiejszy Golos pomieszcza opis odwiedzin u Hessy 

Hellman, odbytych przez byłego jej obrońcę p. Gerke 
i współpracownika Golosu Kalugina, na mocy zezwo­
lenia ministra spraw wewnętrznych.

llelfman znajduje się obecnie w więzieniu twierdzy 
petropawlowakiej. Oświadczyła że nigdy z nią nie 
postępowano po grubjańsku.

Za pośrednictwem p. Gerke, Hellman zaniosła 
prośbę, ażeby pozwolono jej odbyć połóg w szpitalu
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Fzyngtonu osobnym pociągiem pani Garfield z Long- 
i ranch, a w nocy z Nowego Jorku p. Arthur.

Morderca schwytany niezwłocznie nazywa się Ka­
rol Guiteau, liczy lat 40, urodzony w Illinois, pocho­
dzenia francusko - kanadyjskiego. Był on obecnie 
adwokatem bez praktyki w Chicago i kilkakrotnie 
już domagał się mianowania go konsulem Stanów 
zjednoczonych w Marsy i ji, zawsze bez skutku. Jest 
to zresztą człowiek usposobienia gwałtownego, a- 
wanturniczego i wielce ambitnego; pragnął zawsze, 
aby wiele mówiono o nim i dlatego jeździł po Ame­
ryce z miasta do miasta, aby zabierać głos publicz­
nie i jednaćjsohie oklaski. To wszystko nie zadowo- 
łałofgo: czuł, że nie ma jasno wytkniętego a uczci­
wego celu źyeia przed sobą: miało go to tak gnie­
wać, że popadał często w stan rozdrażnienia, grani­
czący z obłąkaniem* Nawet po schwytaniu go po­
czął udawać obłąkanego; miał też przy sobie papie­
ry, pisane naumyślnie stylem warjata. Skonstato­
wano Wszakże, iż znajdował się przy zdrowych 
zmysłach i na trzeźwo powziął postanowienie mordu. 
Umówił się był nawet z dorożkarzem, który po do­
konaniu zamachujmiał go uwieźć. Zeznał on w wię­
zieniu, iż Jdawniej raz już postanowił zamordować 
Garfielda, ale widok chorej żony, idącej u jego bo- 
kn, takie obudził w nim współczucie, że zaniechał 
podówczas zbrodniczego zamiaru.

Rząd francuski przychodzi z każdym dniem do 
silniejszego przekonania, że będzie musiał podjąć 
nową wyprawę do Tunisu, a przynajmniej, że przed 
wcześnie wojska ściągał do Europy, które odbyły 
kampanj^ tuniską. Miasto Sfax, leżące w zatoce Ga- 
betauskiej na wschodniej granicy Tunisu, liczy 
7000 ludzi. Wojska francuskie gotują się do bom­
bardowania tego miasta. Tymczasem po przeciwnej 
stronie Algieru, u granicy marokańskiej organizuje 
znany z dawniejszych powstań Si-Sliman powstanie 
a Bu Amema, ośmielony niezmieraemi powodzeniami, 
niebawem rozpocznie na nowo akcję, pozyskawszy 
kilka plemion, dotąd zachowujących się spokojnie, 
dla swej sprawy. W ten sposób wre wzdłuż całego 
Algieru i Tunisu, a siły miejscowe armji francuskiej 
nie wystarczą, aby zażegnać pożogę buntu.

Dzienniki francuskie domagają się mianowania 
gubernatorem^ Algieru byłego prezesa ministrów 
Ereycineta, z dodaniem mu naczelnika sił zbrojnych 
w osobie jenerała Saussier. Inne głosy przemawiają 
wprost za zniesieniem rządów cywilnych a wprowa­
dzeniem, jak dawniej było, wyłącznie administracji 
wojennej w Algierze.

Wypadki praskie Wywołały już demonstracje 
niemćów w innych prowincjach monarchji austryjac- 
kiej. Rada miejska wiedeńska uchwaliła na posie­
dzeniu swem z d. 1 b. m. tak gwałtowną rezolucję, 
iż wszystkie dzienniki, które nazajutrz rezolucję te 
podały, uległy konfiskacie. W Lincu, stolicy Wyższej 
Austrji, centralista dr Sturm zwołuje meeting wybor­
ców w podobnymże celu. Zgromadzenie posłów nie­
mieckich w Czechach, które odbyło się d. 3 b. m. 
w Pradze, odrzuciło uchwalę, dniem wprzódy po­
wziętą przez „klub wiernokonstytucyjny“, ażeby wy- 

I słać do cesarza deputaci ę, uważając to za krok nie 
licujący z duchem konstytucji austryjackiej. Nato­
miast uchwalono wydać manifest do niemców cze- 
skich.

Telegramy.
(Ajencji telegraficznej Rudolfa Okręta.)

Waszyngton 5-go. — Wczoraj w ciągu popołudnio­
wej pory wyiówiokilka biuletjwiów ostanie Garfielda, 
które tak brzmią:

Godzina 1 pojpołudniu. Stan chorego mało się zmie­
nił; mniej się skarży na ból, ale słabnie często. Puls 
110, temperatura 100. Respiracja 24 oddechów na 
minutę. O godzinie 2 prezydent obudził się i oświad­
czył, że się czuje lepiej.

Godzina Chory przyjął pokarm i zasnął. Stan
1 niezmieniony.

Godzina 8. Garfield czuje się gorzej, mniej się 
skarży na ból w nogach, ale zwiększyło się cierpie­
nie wokolicj' brzucha. Puls 126,temperatura 109/110, 
oddech beż zmiany.

Godzina 10 wieczorem. W ciągu ostatnich dwóch 
godzin wstanie zdrowiaGarfielda nastąpiło polepsze­
nie. Puls 124. temperatura 101, oddech 14.

Bruksella 5-go. — Wczoraj wieczorem odbyła się 
wielka demonstracja Indowa na korzyść rozszerzenia 
prawa głosowania. Pochód złożony z kilko tysięcy 
ludzi przeciągał głównemi ulicami, obok gmachów 
ministerjalnych wydając okrzyki.

Pary?: 5-go. — Dymisja Albbfta Grevego, jako je­
nerał gubernatora Algieru, spodziewaną jest wkrótce. 
Słychać, że Freycinet i Brisson, któremu także ofia­
rowali < to stanowisko, odmówili przyjęcia. Rząd po­
stanowił gubernatorowi cywilnemu dodać attache woj­
skowego, zaopatrzonego w wyjątkowe pełnomocni­
ctwa. Kandydatami są: jenerałowie: .Saussier i Ga- 
lifet.

Paryż 5-go.— Ogłoszono już program uroczystości 
narodowej 14 lipca. Program jest wspaniały.

Wiedeń 5-go.—Telegrafują z Corfu cl. 4 b. m.: 
Konferencje między komisją europejską, a Hidayet 
baszą o ewakuację rozpoczynają się dziś. Załoga 
Arty została znacznie wzmocnioną. Pod Anino mia­
ło miejsce małe starcie między stacjami granicznęmi 
tureckiemi i greckiemi.

Paryż 5-go.— Z Konstantynopola donoszą, że Por­
ta stanowczo zaprzecza, jakoby miała nieprzyjazne 

j zamiary względem Francji. Wysianie wojsk do Tri- 
, polis ma na celu jedynie tylko utrzymanie tam spo- 
; koju.

 
dli iiunzudiu'!!

Krajewski, wyższy nauczyciel kaligrafii, przyj­
muje na lekcje poprawnego pisania uczniów tutej­
szych gimnazjów. Wpisowe dla ty ch jedynie rs. 
15. Nowy Świat 4i&. —17221—

Dr Aleksander Herts, 
Orla nr O.

powrócił z zagranicy. —17214—

— Dr Wobrski przeprowadził się na ulicę 
Marszalku sk i nr 50, róg_>Świę'okrzyskiej. —17088

— Instytut leczniczy lira Madiera
przyjmuje chorych z chorobami .sekretnenii 
(wener.) i skórnenai, tak na stale pomieszcze­
nie, jako i przychodnich, od 10 do 11-ej i od 4 do 
6 ej. Krakowskie-Przedmieście 38. —3456—

Wartzawsti rzeczny Jacht-Klub.
R E G AT A 

wiosłowa na Wiśle
w niedzielę, dnialO-go lipca (28-go czerwca) 1881 b.
Zwycięzcy wynagradzani będą złotemi i Srebrnemi 

medalami.

Program:
I. Dwie wiosłowe damskie, sterowane przeż damy.
Łódź Emma, flaga czerwona, 
wioślarze: G. Imroth, J. Hegner
Łódź Helena, flaga niebieska,
wioślarze: J. Breland, K. Weise.
II. Drouwioslowe Hamłmrskie „Jollen*.
Jaskółka, flaga czerwona, sternik: major Altan, 
wioślarze: M. Grilli, H. Herzog.
Mewa, flaga niebieska, sternik: A. Kunze, 
wioślarze: A. Marohn, W. Popiel.

Grenlandczyki.
III. Union, flaga czerwona, wioślarz: G. Imroth.
Neptun, flaga niebieska, wioślarz: E. Gundelach 
Lina, flaga biała, wioślarz: A. Paszek.
IV. 6-wioslotoe G'gs, prowadzone przez członków 

prywatnego stowarzyszenia wiosłowego.
Arjadna, flaga czerwona, Mewa, flaga niebieski-.
V. Grenlandczyki po żagiel.
Zefir, flaga czerwona, p. H. L, Malhomme. 
Neptun, flaga niebieska, p. A. Kunze.
VI. Dwuwioslowe, prowadzone przez członków 

prywatnego stowarzyszenia wiosłowego.
VII. Czterowioslowe, angielskie, Outrigged Gigs.
Pollux, flaga czerwona, sternik: H. L. Malhomme, 
wioślarze: T. Ziirn, M. Meisner, A. Diking, J. Ile-

Wysokość wody ua Wiśle pod Warsz. stóp 6 c. 7.

gner. f
Kastor, flaga niebieska, sternik: A. Kunze, 
wioślarze: K. Stapf, G. Dahue, A. Marohn, E. Gun- 

delach.
Początek koncertu o godzinie 3-eJ. 

Regaty o grodzi nie 4.ej.
Bilety ńa wyścigi sprzedawani będą: 

na miejsca numerowane przy wejściu po rs. 1, zaś 
na wspólną wieczerzę urozmaiconą koncertem * 
sziucznemi ogniami, dla członków i wprowadzonych 
przez nich gości nabywane być mogą włącznie do 
czwartku w bufecie Klubu. Posiadacze biletów n* 
wieczerzę wejścia nie płaeą. —16961—

Teatr Letni.
Dziś: „Marta“.
Jutro: „Robert i Bertrand“ i „Pobór 

do wojska**. ________________

Wystawa Obrazów 
artystów polskich w sa,’:. Resursy Obywatel­
skiej na Krakowskiem-Przedmieśoiu, na do­
chód Towarzystwa Muzycznego. — Codziennie 
o'wnrta od godz. 10-te; do 6-tej, k!3616
Przez Rząd zatwierdzony i kaucionowany

DOfl KOMIKSOWY 
pod firma 

SALA LICYTACYJNA PRYWATNA 
MIODOWA Nr 1L

1) Przyjmuje na sprzedaż z wolnej ręki lub 
przez licytację vfzelkie ruchomości: mebla, 
dywany, tutra, ubrania, lustra, biżuterje, rze­
czy sztuki, ekwipaże, instrumentu muzycz­
ne i L p.

2) Na zlecenie kupuje i sprzedaj# wyż wy­
mienione przedmioty, jakoteż wyroby i to- ,

,ahrykantów i kupców.
3) V ymienia meble. Zapas nowych 1 uży- I 

wanych wielki na składzie.
Otwarta codzień od godziny 9-tej do 7-niej 

w ieczorem. W święta od 12—3, k5216
V e,.y przed wieczorem zginał w Ale­

jach Ujazdowskich, ‘

Piesek Pinczerek, 
mały popielaty.—Kto go odprowadzi, na ulicę 
Królewska Nr 23, do lir. Łubieńskiej otrzy- 
nia rubla nagrody. 17205k

wiejskie, z młodym i obfitym pokarmem bez 
długu.— Wiadomość u Wiesiołowskiej, ulica ! 
Grzybowska Nr 22. 17212

Od 37 lat
egzystująca

PATENTOWANA

FABRYKA

BEZ SZWU

JANA BERNHARD,
przy uL Miodowej Nr 2, w Pałacu Dy- 
zmańskich, drugie wejście od ul. Po­
dwal Nr 3, poleca wielki wybór GORSE­
TÓW swego wyrobu, jakoteż zagra­
nicznych w najnowszych fasonach, po ce­
nach bardzo nizkfch. k17J99

JflF ZAKŁAD -W 
J. NATANSOHNA, 

mieszczący się dotąd, przy ulicy Nalewki Nr 
9, z dniem 1-m Lipca r. b. przeniesionym zo­
stał na ulicę Dziką Nr 16, dom p. Braun­
ach weiga. ~ 17O-3k

Kantor i Skład cementu
oraz opon nieprzemakalnych

Wiktora Wertheim, 
mieszczący się dotąd przy uiiey Granicznej, 
przeniesiony został z dniem 6 b. m. na ul. 
OrląNrT, do domu p. Rogozińskiego. 171?7k

aa" M PIANINA.Wielki wybór . .eć-gwey 
najnowszej kon-
Strukcji z angiel- *—1 

sKn mechaniką i blatami metalowemi, bardzo 
przyjemną grą. s'llle w 'onie równające się 
fortepianowi, — polecą specjalna fabryka 
Pianin JANA DUTZ, Elektoralna Nr 
20, poeenaeh najprzystępniejszy^. Za naby­
ty instrnment,faoryka daje gwarancję. 13W3<

Skład Główny wód mineralnych na­
turalnych, przy Aptece Magistra 

Farmacji
Ł. ZIELIŃSKIEGO

w Warszawie, przy ulicy Marszałkowskiej, 
wprost Ziilincgo Placu, 

zawiadamia, że nadszedł nowy transport wód 
mineralnych lekarskich, ze źródeł krajowych 
i zagranicznych, oraz produktów źródłowych 
do wewnątrz i do kąpieli zalecanych, że 
oprócz powszechnie używanych wód, posiana 
jeszcze nowo-wprowudzone w użycie lekar­
skie: jak franeuzką Wodę Montmirai) (prze­
ciw - hemoroidu,iną), Hiszpanską. Cauterets 
(przeciw reumatyzmowi) oraz Taraps (przeciw 
wątrobie).

Skład przyimuie obstalunki na wody i ta­
kowe załatwia spiesznie, oraz wysyła kole­
jami na tak zwane przekazy (nachnahme), 
bez dolicz.enia kosztów wysyłki do kolei, nad­
to że biorącym w większych' ilościach wody 
odstępuje rabat.

Adres dla listów iak wyżej, dia telegra­
mów zaś: L. Ziemiński, Aptekarz ar* 
szawa.________________ k—17179

CEJT1 ZBOZĄ
za pud na stocji ,Praga' drogi żeiasaaj 

warsz.-teres. z d. 5 lipca 18blr.
I wyborowa............  1*0 — 177

Pszenica { średnia  1/,s — 164 
ł ordynaryjna  40 - -- 

ł wyborowe.... .. żn«> — i4?
Żyto ' średnie  138 — ł44 

f ordyitaryjne..... *“
i wyborowy  101 — 113 

Jęczmień ’ średni  — — —
I ordynaryjny.... ~

( wyborowy  112 — 116
Owies | średni ....................... 98 — 107

( ordynaryjny.  — — — 
Groch ......................................... — — —
Gryka  106 — 122 

( wyborowa. 175 — 205 
Kasza jaglana j średnia... — —  

( ordynarvIna — — — 
Af. IFsraer ot Conip

Kurs giełdy warszawskiej, 
dnia 6 lipca 1881 r.

Weksle.
Z końcem giełdy
żądano płacono

Berlin 100 m. z term- 47.20 — —
Londyn 1 f. st. , v 9.63
Paryż 100 fr. , , 38.30 — —
Wiedeń 100 gul. . 82.25 __.
Papiery publiczne.

4% L. zast. 3 okr. s. 1 i H —..—
L. z. nowe z r. 1869 u. 99.40

99.05 — —
List. zas”t. m. Warsz. ser. I 94.— —— -

-> - - ” .H 92.50
91.- ___

List. z. m. Łodzi ser. I i 11
4% Listy likwidacyjne d. 86.75 __

«, 7? El* 86.45
Bil. Ban. Ces. 6. 1, II i m — ___,____

Ros. Poż. PrPm z r. 1864 ' - —.__ -■ -
, - - 1866 1 — ——. __ /

I pożyczka wschód, rs. 100 9i9ó — • --
11 , rs.100 92.95 —e_
111 r, , rs.100 92.95 —. —

Akcje i obligacjo.
Akc. dr. ż. W.-AV. rs. 100 —
Akc. dr. ż. W.-W. rs. 100 ■ -
Akc. dr. ż. Warsz.-Teresp. — — - -
Ake. dr. ż. Fabrvcz.-Łódzk.
Ake. Banku Hadl. w vV ar. 293.
Akc. Banku Dvsk. w 305. 1303.
Akc. Banku Handl, w Lodzi — -■
Akc. Warsz. t. iib. od ognia 160. 1Ś6.
Ake. Warsz. t. fabr. cukru ___ t___ 850.
Akc. t. fabr. cukru Józefów ___ 345.
Akc. Dobrzel. t. fabr. cukru 750.
Akc. t. Lilpop, * Lew. 1700. _ . _
Ake. tow. fabryki machin — -
Ake. tow. Lazien. i Łaźni __—.
Akc. pL sakł. rzędz. Zaw.

Od Listów Zastawnych 4% k. 15’/..
Od Listów Zastaw, nowych 5°/a k. 19a/..
Od List. Zast.m. Warsz. ser. 1 i H k.
Od Listów Znst. m. Lodzi k. 9O’/lo. 
od Listów Likwidacyjnych k. 38“/,,



Kupiec kapitalista |
pragnie uabyó drukarnię, interes prze* £Ś| 
myślowy lub techniczny w Warszawie 
wartotal t»L>>—JO0 tysięcy rubli mający. M 
Oferty proszę składać w Redakcji Kur- 22 
jtra warsż. pod lit. Z. N. 17183a1

Na licytacji w drodze działów, 
sprzedane łęuą w Sądzie Okręgowym 
Warszawskim w dniu 30 Czerwca (12 
Lipca) 18S1 r. o godzinie 10-tej rano,

*1 UJ *’*'■'* M.vi*U441UMUij 
za rogatkami V olskiemi. 1-sza zawie­
rająca łokci CJ, 35,345, Nr 626 (149), na 
tymże placu znajduje się wiatrak, licyta­
cja rozpocznie się od rs. 2579. 2-ga skła­
dająca się z domu drewnianego i za­
budowań z placem 33,Oto łokci  
pod Nr 3106 lit. C. przy ulicy Młynar­
skiej od is. 4.153. 3-cia z takiegoż do­
mu zabudowań i placu łokci  57093 
pod Nr 81,212 przy drodze Gurezeskiej 
wieś Koło, od summy 3,723 rs. Korzy­
stne położenie tych nieruchomości na 
miejscu oeentć można. Sprzedażą kie­
ruje komornik, Józef Kurman u które­
go warunki przejrzeć tnożna,. 17098k

MEBLE GIĘTE
najświeższych fasonów, po stałych, bardzo umiarkowanych cenach, poleca 

DOM HANDLOWY
Rtr D 1TICKI 1 S-lca, .

ulica Senatorska Nr 25, dom Neprosa. k—1689/

Poirzebny jest

9'50 w. 
5155 p. 

lOilOr.

6'—r. 
11'10 r.
71-P-

9|40 w.
8 25r.

MAGAZYN ZAGRANICZNYCH i WARSZAWSKICH MEBLI
JE*. GIol»iiłs -w 'MVrti"S5esiMWTie

Krakowskie-rnsetimieźcie Nr 54, wprost hotelu Saskiego,
poleca się wyborem MEBLI cd najwykwintniejszych do najskromniejszych, po eenach
bardzo umiarkowanych. “ " ’ •’ . .
deńskieh, z

■ 5 * Ił II I j

podręczne, do magazynu strojów i 
sukie'n pani Korneli. Nowy-Swiat Nr 
8, mieszkania Nr 22.171 14k

Krak.-Prsedmieście Nr 58, a od 8 Lipca Świętokrzyska Nr 8.
Biuro nrzviinuje i wysela próbki wszelkiego rodzaju do Rossji. 

Informacje w zamianie Towarów na Towar. K—16788 

610r.
8 10 w.

1035W.
2 45 p.
Piór.
8 10 w.

7.11 w
1 37 p.
7|34r.

7 33 w.
3 53r.

10,20 r.

8 24 w.
1031 r.

237 p. 
. 910r.

1027 w. 
ulafer.

 Z firmy Dąbrowskiej

Biuro Wszechstronnej Informacji,
■ . . \‘ \ . pod kierunkiem

Rądle miedziane i Kociołek 
do buda piany, są do sprzzedania. przy uli­
cy Cięjłei, róg koszar Mirowskich Nr 9, 
J-szy mieszkaniu. 1712?k

3 pokoje i kuchnia,
na 1-etn piętrze, wysokie, suche i cieple, 
kwartalnie rs. 68 —1 pokój na dole, w nim 
kuchnia, miesięcznie rs. 6.—Sklep obszer­
ny kuchnia z pakamerą, kwartalnie rs. 45. 
znraz do najęcia.—Mostowa Nr 14. 17006K

irkowanyeh.—Tamże Skład g!ównv MEBLI GląTFCH, prawdziwych wie- 
fabryki Braci THO.NET w Wiedniu. . k—10157

do miasteczka, odległego od stacji drogi Nad­
wiślański*) Kowel wiorst 18, okolica liczna. 
Staje wypagrodmie rocznie rs. 300.—Bliższą 
wiadomość powziąs: ujokna w Warszawskiej 
Agenturze Ogłoszeń. .Sanatorska 22. 17139k

Koleje żelazne 
Warcz.-wiedeńska: 

Pospieszny 3 klasy.............
“Solowy '3 klasy  
Osobowy 3 klasy............
•Poicvisze paciam łączą lif

. - a< oąą łódzką. 
Mrjerski 2 klasy.  
'łowiczy: poniedz. śród, piąt.

WarsŁ-by dgoska:
?*obowy 3 klaty................
kurierski 2 klasy..............
rśobowy 3 klasy..........  •
"Oboczy: poniedz. śród. piąt. 
hWarsz.-tere»pol»ka: 
Pocztowy 3 klasy...............
Mrjerski 2 klasy................
Jsjbowo-towarowy  
*• arsz.-petersburska: 
“Sobowy 2 klasy «... 
“Sobowy 3 klaty . • 
Poczt owy 3 klas? ........

ad wisi. do Mławy:
Pasażerski.......... .........
Pocztowy ..............................
.Nadwiśl. do Kowla: 
Pocztowy..............................
Pasażerski ............................
Osobowo-miejscowy______

Obwodowa:
^dworca wiedeńskiego ...

’’ średnim wieku, do pilnowania domu za 
Jbiei-zkanie, opał, światło i umówioną zapła­
cę— Pierwszeństwo pozostawia się ‘osobom 
?n«iąeym język niemiecki lub francuski.— 
wiadomość: Długa Nr 5, drugie piętro, u go- 
8i odyni Zakładu Leczniczego od godz. 9—10 
U»„ j orf 4—6 po południu. k—16948

WAŻNE
dla Rodziców i Opiekonów, mogących 
pożyczyć rs. IOA Dający pażycśkę może umie­
ścić w orocencie Pauiensę na poł pensji nar- 
kę, która otrzyma wykształcenie w naukach 
klasycznych, w konwersacji języków i muzy­
ce.—Adresa proszę składać pod tytułem pen­
sjonarka Nr 100, w kantorze Kurjera War­
szawskiego 17128k______

Potrzebne są

Aleksander Grottger, 
zawjaaamia uprzejmie strony interesowane iż 
przyjmuje zamówi jniadresury koni po wsiach, 
u.zy jeździć na koniu tak panów jak i pa­
nienki: jako też przyjmuje posadę Koniusze­
go. Adres: Warszawa, Redakcja Kurjera 
Warszawskiego.17117k

_________ _______________
Potrzebną jest na wyjazd dłnższy za 

dranicę do dozoru malutkich dzieci 

OSOBA MŁODA 
,ł dobremi świadectwami, jeżeli możliwe mó­
wiąca trochę po niemiecKU. Rozmówić się 
?”>zua między godz. 5-tą a 6-tą, piąć Tea- 
x*!oy Nr 5, drucie piętro. 17123k

» Potrzebny jest zaraz
-ar

ZAKŁAD PRZYRODOLECZNICZY 
WODOLECZNICA

w Nowem Mieście nad Pilicą ,9*'8 
(ltd. Piotrkowska, powiat Bawski).

Zakład °twa,tJ'’ P‘taimttje chorych jak w porze letniej tak i zimowe
Leczy priewatuie 1 najskuteczniej: choroby nerwowe, katary w ogóle, a szczególniej żo 
łądka, kiszek 1 mąoiey, przekrwienia wątroby 1 śledziony. reumatyzmy, niedokrwistość, za 
każenia rtęeiowe 1 z mniezne bezpłodność, otyłość, błędnicę, niemoc mezka i ogól ne osła 
bienia. Wielka obfilość wybornej wody z 5 zdrojów, bardzo dobre i zdrowe powietrze, ką­
piele zimne, cieple, parowe, mineralne i rzeczne; te ostatnie w łazienkach na rzece wybu­
dowanych. Najnowsza 1 najkompletniejsze przyrządy do leczenia zimnowortneco Gimnasty­
ka. Wszelkie wody mineralne bezpośrednio ze zdrojowisk nadesłane Mleko prosto od 
krowy w krowiami. WrooI ogrodu zakładowego znajdującej się. W zakładzie stoYokoi 
umeblowanych 1 post elą. Obszerny apartament gościnny z fortepianem 1 bfllardem Dvie- 
tetyezne sterowanie chorych pod ścisłą kontrolą lekarzy. Dwóch stałych lekarzy w zakła­
dzie. Czytelnia dzienników i książek. W miesiącach letnich doborowa orkiestra Ca'ko- 
wlle utrzymanie dzienne z mieszkaniem, stołem, leczeniem, łazienkami, gimnastyka i czy­
telnią, kosztiye; w pokoju oddzielnym rs. 3 kop. 30, w pokoju wspólnym rs. ' 1 ‘kop oO 
dziennie. Wiele familijnych mieszkań w mieście, dogodnych na letni pobyt.Lpoczta co­
dziennie. Stała komunikacja z pobl.izkiemi staeiami telegrarieznemi. "Wygodna komunikacja 
osobowa przez Rawę ze stacją Dr. Zel. Warsz. Wiedeńskiej Skierniewice: od 1-go Czerwca 
codziennie, od 1-go Maja we Wtorki, Czwartki i Soboty. Z Warszawy należy wyjeżdżać 
pociągiem o godz. 7 z rana odchodzącym.—Bliższe objaśnienia w Warszawie w'Ante- 
ce H. KucharzewBktego. Senatorska 480, lub w Nowem Mieście nad Pilica 
w zarządzie Zakładu. Lekarze Zakładu: Dr. Bieliński i Br. Rzeczniowski.

7 Statki parowe odchodzą:
cod . arMawy do Płocka o godz. 9 zrana 

'dziennie (oprócz niedzielij.
tr>ą r*oc^a do Warszawy o godz. 6 zrana 

•siennie (oprócz poniedziałku).
tza ‘'0W0*A'e!'Far,d1’ji (Puław) do Sandomie- 
j'a.'w poniedziałki, środy i piątki o godzinie 

“Hn. 30 zrana.
j. z Sandomierza do Nowo-Aleksandrji (Pu- 
.7*1 w niedziele, wtorki i czwartki o godzi- 

zrana. 

Eleganckie Umeblowanie 
Gabinetu Męzkiego, 

’mpletnie świeże, kryte materią perska z sze- 
2**4 turecką otomaną jest do nabycia za ber- 

przystępną cenę. Wspólna Nr 11A, 
’hiesit.niu i;F 1C5i0b_________

2'35 p.
4 45 w.
8’25 r.

1120r.
i 3*50 p.

7112 w.

9'30 r.
643 w.

11 20w.

10 —r.
6 17 w.
?ilOp.

10 —w.
7 52 l

ijlOp.

Odehod. Przycb. 
godziny i minuty

SUKNIE
żurnalowo wykonywają się, po rs. 5; Suknie 
wyszłe z mody fgsonuje. — Ulica Miodowa Nr 
9, w dziedzińcu na parterze na lewo. 1~177k

Jest do sprzedania

30,0(Ki rs. na 10% dochodu, wraz z pje- 
*łiniąiti>brze się procentującą, Gaz zaprowa- 
“*ony, z wyrobionemi gospodami, za przystę. 
*n4 eenę. — Oferty można składać w kiosku, 
*r*y ulicy Novy Świat, róg Alei Jerozohm- 
e*!*j. joa lit, K, B._ 16988fr______

K ąpiele, Ksiff Itr 4, 
(forwspy dom od Nowego-Światu

Dog Duński
•tiody, 6-cio miesięczny. Jest de sprzedani*. 
Ó4 idzjeć go można ul. Nowolipie Nr 70. u p. 
“łiefiL—Wiadomość zaś ul. Erywańska Nr 10, 
Mieszkania 16. ,i6E45k

Żądana jest nd każdego czasu

apteki Fabiana w Nowym-Dwo:ze — Wia- 
5°m*ść w składzie Mater a'ów aptecznych p. 
,*usehner, Senatorska obok Resursy kupiec- 
•*0.__________________ 1691>9p __  I

BS. 4,000, 
Mrzobne są na spłatę, mieścić się będą I 
* pierwszej połowie szacunku domu.—Wia- ( 
“"nieść w Kancelarii p. Rejenta Kozako- 
<jkięgo. Bez pośrednictwa._____ )7080k

Od św. Jana. k 12466

Lokal za 300 rs.,
I’r2y pokoje, przedpokój i kuchnia, elegancko 
.^Gzyiaano, 1-sze pL trc; oraz różne Lokale 
rniiiiijne i Sklep duży do wynajęcia.—Solna 
£.r 1. Inb u Rządcy domu. Nowogrodzka Nr 5.

kary, rosły, lat 7 mający, wyjeżdżony pod 
wierzeh dla wojskowego, chodzi również pod 
damskim tiidłeni. — Wiadomość w kantorze 
najmu karet w Hotelu Polskim. 17176k

e
ze wszeikiemi nowoczesneini wygodami, oraz 
pojedyncze Pokoje do wynajęcia, od św. Jana, 
pierwszy dom za Nowoziołną. — Uliea Zielna 
Nr 31. k 14423

ILOnOLOHTHV 
oraz próby do piwa, syropu, cukru, natty, 
mleka, octu, ługu i innyeh płynów; z całą 
ścisłęścia wykonane i sprawdzone 14860k 

f ZaBadne fizyczno -mechauicznym
JAKÓBA PIK,

OfflKA I MECHANIKA U. WMWI 
MIODOWA N. 497A. ■

Przysposobienie i sprzedaż wymienionych 
środków nie zawierających w swym składzie 
nic szkodliwego dla zdrowia, dozwolone na 
ogólnych zasadach handln.

Woda Anaterynowa
Dra J. (k. l^opp’a 

dentysty Dworu Wiedeńskiego. 
Woda ta uśmierza ból zębów, konser­

wuje i zniacnia zęby oraz dziąsła; odświe­
ża usta i udziela im przyjemną woń, ( 

w daszkach po 40, 80 i 120 kop.
Proszek roślinny do zębów, oczyuzcza 

zęby dodając im białości fO kop.
Pasta anaterynowa do zębów, do czyszcze­

nia i nadania im białości, w słoikach śzklan- 
aych, po rs. 1.

Pasta aromatyczna do zębów, do czysz­
czenia i konserwowania tychże. Paczka 30 k. 

Mydło z ziół aromatycznych. Jedno z naj­
lepszych mydeł toaletowych udelikafniające 
i bielące płeć i ręce. »9i26

Skład główny w Porfumerji

Aleksandra Kocha,
Nowosenatorska Nr 4.

R dSFZtkilt Najmodniejsze 

1^ parasolki! 
S damskie na letni sezon, otrzvmar gj 

% B. GRUDIGER,
I na ro£D Granicznej i żelazny Bramy. 8 H sklepu Nr 16, ’ ||
B oraz bieliznę damską i męzką, różne 
igj koronki, krawaty, fryzy, żaboty, m 
Kj fiszutki. Połeea takowe po cenach n 
w? bardzo umiarkowanych.
iSi Parasolki damskie sprzedaje po g|
9 cenach zniżonych. k13770 £

Od św. Jana

różne Lokale
do wynajęcia.—Nowogrodzka Nr 5. s1232ft

|SKLEP |
H rzeżnicki z wszeikiemi utensyljaiui, I 
H w dobrym stanie, egzystujący ‘od lat B 
B kilkunastu przy ulicy Chłodnej pod jM 
fd Nr 14, z kontraktem 3-]etnim, z po- ■> 
g wodu interesów familijnych do sprze- ss 
3 dania w każdym czasie.—Wiadomość M| 
9 na miejscu. 16708r

Są do sprzedani* ze stada pp. Alysyrowi- 
cza i Kronenberga następujące

Konie czjstej Im ŚfljlMĘi: 
Grimston ogier kasztanowaty. 4 lata 
Gazella klacz ciemno-gniada, 5 lat. 
Miss Nelly klaez ciemno-gniada, 3 lata. 
Wiadomość u rządey domu Nr 19, przy 

ulicy Hożej._______________ 1681(>k________

Dla Doktora lub Adwokata
Kawalera. 108376

Trzy pokoje i prze pokój, świeżo wyklejone, 
za rs. 300 do wynajęcia.—Wiadomość: Tło- 
tnaeKie Nr 9, w kantorze d-ra Heringa.

Do sprzedania

DOM i PLAC,
w dobrym punkcie; dom przynosi 9% czystego 
dochodu, — Tamże do ulokowania summa 
30,000 rs, razem lub częściowo, na l-szy 
numer hypoteki.—Wiadomość i warunki: Mar- 
szatkowska. Nr 75 nowy, 1-sze piętro od fron­
tu, Nr 3 mieszkania, w przedpokoju na lewo, 
od godz. 10 do 12,_________14559k________

Z powodu zwinieeia interesu

Wyprzedaż RĘKAWICZEK,
niżej ceny kos.ztu, w Magazynie M. Izdeb­
skiej, Nowy-świat Nr 55, wprost Ordynac­
kiego, gdzie Redakcja .Bluszczu". «16744
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Warszawa, Plac Teatralny. k—16518

Patrz Dodatek,

mączką Nr i°i zupełnie wy- 
do domowego użytku, wyży-

Krzysztof Brun i Syn, 
wyłączni Ajenci ta Królestwo Polskie 

Amerykańskich patentowanych Wyżymaczek

około
kop., numerowane miejsca

W Drukarni Ałtr^rra Wartzamkieęo.—p]ac Teatralny Nr 73c (nowy 5).
Htdaktw Wacław hzjmauowski.—Wydawca Gustaw Gebethner.

Cesara, i Król: Najwyższe podziękowanie.— Zloty Medal. Farsz 1&78. 
STACJA KURACYJNA GLEiCHJSNBERG W ŚTYRJI, 

o godzinę jazdy od stacji Wcldbach węgierskiej kolei zachodniej.
Początek sezonu 1 Maja—Kuracja winogron, począł. Września.

Kuiacje alkali-muriad.—Zelaz.-kwas.—Serwatką kozią,—mlekiem,—igłami jodlowe- 
mi,—inhalacjami z soli źródlanych,—kąpielami kwas. węgl.—żelaznemi,—wody słod­

kiej,—z igieł jodłowych,—kąpielami zitnnemi z zupełnem urządzeniem 
" Johannisbrnnnen pod Glcichcnbergiem.

Najdoskonalszy i najzdrowszy napój chłodzący.—Z powodu znacznej 
zawartości kwasu węglowego, dostatecznie podniecającej trawienie, ilości po­
dwójnego kwasu węglowego Natronu i soli kuchennej—i nieobecności w nim obcią­
żających żołądek połączeń wapiennych, woda Johannisbrunnen szczególniej za­
leca śie na cierpienia żołądka i płuc.

Nabywać można we wszystkich większych składach wód mineralnych. 
Namówienia powozów, mieszkań i wód mineralnych. 
Adresować do Zarządn wód w Gleichenhergu. k—7541

OGŁOSZENIE WCZASOWE
Sławnego w Europie

Wyżymaczki fe St- bezwarunkowo 
najlepsze i najpraktyczniejsze ze wszy­
stkich dotychczas wyrabianych. Ma­
ją one korbę umieszczoną na' osobnym 
trybie, nio zaś wprost przy walcu, 
przez eo wprowadzają się w ruch z da- 
;®'co większą od innych łatwością. 
Tryby nie potrzebują być niczem sma­
rowane, wskutek czego unika się smo­
lenia bielizny.

Wyżymaczka Nr 1°, zupełnie wy­
starcza do domowego użytku, wyży­
mać można na niej wszystko,’ od 

drobnych rzeczy koronkowych, aż do największych obrusów lub prześcieradeł; 
oszczędność zaś w pracy i niszczeniu się bielizny w porównaniu 
z wyżymaniem w ręku, jest ogromna.

CENY:
Wyżymaczka Nr 3, z walcami 10 cali ang. długości, rs. 14. 

, Nr 5, 12 , , , , 18.
Przy obstalunkaeh z prowincji, uprasza się o (fontanny adres.

Handlującym ustępuje się znaczny rabat,
Reparacje kupionych u nas Wyżymaczek uskuteczniamy szybko i tanio

(pod balonem oedzie przytwierdzony mechaniczny 
koń, na którym Stać będzie Aeronauta).

Cena miejsc numerowanych:
Loża 4 rs. 20 kop., bilet dla ekwipaży (na 5 osób) 4 rs., miejsca numerowane na 
napełniającego się balonu po 1 rs. 5 kop., numerowane miejsca po za lożami po 55 
-----  ‘ ;"1 przed lożami za barjerą po 55 kop.

Za wchód od osoby kop. 20.
Bilety do lóż—dla ekwipaży i miejsc numerowanych, można nabywać w Cukierni 

pana Toura na Krakowskiem-Przedmieściu od duia 6 Lipca t. j. od Środy, do 10 Lipca 
t. j. do Niedzieli 12 godziny w południe. k -17092

| Majwiększy Magazyn Garderoby męzkiej
BRACI KOCH Z WIEDNIA

Miodowa JITr 2,
poleca obfity assortyment wszelkiej możliwej garderoby męzkiej, 
po cenach bardzo umiarkowanych, z gwarancją za solidne wy­
kończenie roboty, podług najnowszych fasonów.

Szczególną uwagę Szanownej Publiczności zwracamy na: 
l®alla letnie „Lord I*almerston4* . . po rs. 20.

4^Z^We angielskie ubiory podróżne „ 20.
Haveloki podróżne „HŁenszykow,4* z materjału nie­

przemakalnego w największym wyborze.

Bracia Koch z Wiednia,
Miodowa Nr 2.

Fabryka Portmonetek
S. Hoppensland, uliea Mazowiecka Nr ” 
poleca Szanownej Publiczności wielki swÓ 
wybór portmonetek, porteygar i t. p., którfl 
sprzedąję tak hurtownie jak i detalicznie p° 
cenach bardzo nizkich, oraz przyjmuje repe' 
racje tychże wyrobów. Obstalimki z Cesar* 
stwa i prowincji wykonywane będą z wszel­
ką akuratnością. t>16445

e®e®®©e®®oe®®e»6®®®®«®a®®s®®®®®ex®®®®®®®®®© ■  ■ ......Od lat 7-miu egzystujący 

MAGAZYN TOWARÓW BŁAWATNYCH B. SZYSZKA, 
ulica Niecała, róg Wierzbowej Nr 1, dom Hr. Krasińskiego, 

ma zaszczyt podać do wiadomości swej klijenteli, iż nowo-otworzony Magazyn przy 
tejże ulicy pod firmą podobną do mojej, niema nic wspólnego z moim magazynem, 
cieszącym się eiągiem uznaniem Szanownej Publiczności. — Dla tego poważam sto 
upraszać o zwrócenie uwagi na moją firmę i miejsce znajdowania magazynu, mani 
zaszczyt polecić świeżo otrzymane towary, po cenach nader przystępnych. 
k—16817 Z uszanowaniem B. SZYSZKA.

Niecała róg Wierzbowej Nr 1, dom Hr. Krasińskiego.

Magazyn Wyrobów 
ZJEDNOCZONYCH ŚLUSARZOM WARSZAWSKICH. 

Bielańska Wr 12,
posiada znakomity zapas okuć do drzwi i okien w rozmaitych gatunkach, od zwyczajnych 
do najwykwintniejszych, oraz wszelkich innych wyrobów w zakres ślusarstwa wchodzących, 
jako to: rozmaitych konstrukcji Zamków, Zatrzasków, Kłódek, Łóżek i Foteli 
żelaznych, Mebli ogrodowych, Wag decynoalnych, Kass ogniotrwałych 
i t. p., z któremi się Szanownej Publiczności poleca.—Spółka podejmuje się nadto okuwania 
domów, tak w Warszawie jako też na prowincji.  k—11121

! O B 1 C I A NAJTANIEJ Seweryn mazur i su I
I PAPIEROWE polecają Plac Teatralny, obok Ratusza, g

ryj Od 8-ńiiu już lat istniejący w Warszawie tylko przy ulicy Senatorskiej J 
Inl Nr 22, pierwszy i najlepiej ‘ićnonicwany Magazyn Ubiorów Męzkich, poleca P 
HĘ Szanownej Publiczności nowo-nadeszły wielki transport gotowych ubrań P 
U? męzkich, z najlepszych cngielskich, francuskich i brańskich mate- JL 
HO rjałów po możliwie’ najtańszych cenach. Garnitury żakietowe od e> d 
k] 24 rs.; Marynarkowe od 18 rs.; hak-palta letnie od 12 rs.; są także [M] 

rozmaite gatunki dla wszelkiego wieku, gotowe ubiania dla chłopczyków star- JT 
pn szych i garniturki dla dzieci zawsze w wielkim wyborze na składzie.'

O liczne więc odwiedzanie rr.ego Magazynu, upraszając H 
£■ ;jzostaje z szacunkiem 3E,
lUr Krawiec z Wiednia, Stefansplac Nr J; w Warszawie tylko Sona* M 

terska Nr 22; w Kijowie, Kriszczatek, dom ŁinincenkoL k8624—

Od 1856 roku istniejąca

Fabryka Wyrobów Platerowanych
BRACI HENNEBERC,

w Warszawie, ulica Wolska Nr 15.
si. Skład Główny: KrakoWsKie-Przedmieście. wprost kościoła S-tej Anny. si. 

wraca szczególną uwagę na wprowadzone i wyrabiane jirzoz nas od lat kilku sztucce 
stołowe srebrzone, ńa zupełnie białym metalu; praktyka bowiem przekonała, iż 
gatunek ten nad inneim trwałością, a tein samem wartością celuje.' Jeżeli naczynia i przy­
rządy platerowane i srebrzone na nowem srebrze zastąpić mają kosztowne srebra, a głównie 
nakrycia stołowe, to to ostatnie zadaniu temu należycie odpowiedzą, gdy srebrzenie pokry­
wać będzie metal zupełnie biały (najlepszy gatunek nowego srebra, tak aby wyciera­
nie się warstwy srebrnej odkrywało warstwę spodnią, niewiele różniącą się od srebra.

Zwracamy uwagi, ie wyroby nasze 7. białego metalu, yróóz firmy naszej, opatrzone 
bfdą stemplem gwarantującym metal biały, dla nas wyłącznie w drodze prawem 

wskazanej przez departament Przemysłu i Handlu zatwierdzonym, a przeto pod surową karą do 
naśladowania wzbronionym.—Cenniki illustrowane na żądanie posyła się franco i bez­
płatnie. a—11253

Z Hrmy Dąbioirssiej k—l«7oy

Biuro Wszechstronnej Informacji,
pod kierunkiem

J. STAWI ŃSKIEGO, 
Krak.-Przedmieśoio Nr 58, a od 8 Lipca Swlętokrzyzaa Nr 6, 

udziela informacje we wszelkich gałęziach przemysłu, handlu, tak 
z zagranicy, jak i z Cesarstwa Rossyjskiego.—Posiada wiadomości o 
Lasach do sprzedania zdatnych na sążnie, z gruntem, 8 
mil od Warszawy, z bardzo łatwą komunikacją, po rs. za
włókę.—Wiadomość o majątkach do sprzedania od 5 do 100 włók, po­
łożonych w guberniach: Warszawskiej, Lubelskiej, Kieleckiej i innych, 
a także majątki w guh> Zachodniej, około Biały Podlaskiej.

Mam honor zawiadomić Szanowną Publiczność 
m. Warszawy, że przybywszy z St.-Petersburgą do 

fi tutejszego miasta, zamierzam urządzić:
w Niedzielę d. 1O I.ipra 

w zabudowaniu byłej Wystawy 
(na Ujazdowskim Placu) 

. Wielką Letnią Zabawę, 
w połączeniu z „Corso4 prywatnych ekwipaży na 

około barjery w środku ogrodzenia, a także 
nadpowietrzną podróż na jedwabnym balonie

G

4,03B0jeao lleH3ypoio Bapmaiia 24 łajnu (6 liojji) idbl roją.

k—4608

WILHELMA BERGA
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poleca się. łaskawym względom 
Szanownej publiczności. i7031o

Nowo otwierająca się z d. 10 Lip 
ea r. b. przy ulicy" Hożej Nr 3 
mieszkania Nr 11, pracownia su­
kien damskich: _

Do Pracowni Gałkowskiej potrzebne są

Hoża Nr 3, mieszkania Nr 11.

ezarny, krótki, z całym metalowym blatem
4-ma szprejcami, fabryki Kralla i Seidlera, 
l ariizo mało używany, za cenę Rs. 340. Wi­
dzieć go można od godz. 12-tej do 4-tej po 
południu.— Wspólna Nr 16, mieszk. 5. pl70hl 

z kaucją, do sprzedaży pieczywa. — Windo 
mość tamże, ul:ca Chłodna Nr 48. 17O77i>

StggSS!*** Szkoła pr. męz. klas, w Wnrsza- 
wic, która egzystowała przy alley 

Marszałkowskiej pod arem 48, przeniesioną 
została na ulicę Aleksandria, róg Seweryno- 
wa, do domu pod Nr 14, gdzie piekarz, na 
2-m piętrze, mieszkania 28—i tu przez czas 
wakacji przyjmować będzie uczni, dla przy­
sposabiania ich do różnych klas Gimnazjal­
nych, ucząc ieh zarazem i obcyeh języków, 
Ina przystępnych warunkach. 17087 n_____

JTIloda Osoba,
świeżo ze wsi przybyła, .poszukuje jakiego­
kolwiek zajęcia. —’ Wiadomość na miejscu, 
Plac św. Aleksandra Nr 5, mieszkania 22, 
u p. Lewandowskiej, od 10 rano do 4 po po- 
ladnin. 17100 o

zdatne, podręczne i do nauki —Ulica Chmielna
Nr 28, mieszk, 10, .lom p. Majera. 17Q.83 n

U ulića-Gra.iićzna Nr 13. 17124d
ffl Sprzedaju się po cenach niesłychanie j'y 
M tanich: Męzkie i damskie na 2 guziki raj 
Hi po 50 kop. Jelenkowe do prania na 2 hS 

guz. po 75 kop. Stębnowane z wybornej fjg
<jf skórki po 7.0 Kop.— Przyjmują się wszel- jS; 
fej kie obśtąlenki w zakres ten w chodzące. !«|

Dzieła Korzeniowskiego,
Tygodniki: ilustrowany 
i Romansów i powieści, są do sprzedania 
w dystrybucji, przy ulicy .Elektoralnej 
N r 45, r> 17131

Młody Człowiek 
wykształcony, poszukuje jakiegokolwiek za­
jęcia, za wynagrodzenie, prosi o złożenie 
adresu w Kiosku, wprost kolei W.-W, 17187d

Do sprzedania

Koń wierzchowy, \ 
młody, rassy angielskiej, rosły, maści gnia- 
dej. — Wiadomość: Erywańska Nr 4, stróż 
wskaże, r>'i7072

Pracownia
STROJÓW DAMSKICH 

Emilji Brandt, 
ulica Senatorska Jf r 2. 
ście przez owocarnię, na 1-m 

017062

Porcelana Saska
do sprzedania. — Ulica Chłodna Nr 46, mie­
szkania Nr kś. nlTOliS

Bardzo tanio!
Z powodu wyjazdu jxest do sprzeda­

nia Fortepian 0 “-cin oktawach, krótki, 
mahoniowy, za jamże do wynajęcia
zaraz Salon, 2 Pokoje, przedpokój, "ku­
chnio, piwnica, > komórka, cena rs. 230.— 
Wiadomość: ulica Piwna Nr 38 nowy, 1-sze 
piętro. D17C63

'posiadająca 3,000 rs. znajdzie zajęcie na pa­
rę godzin dowolnych, procent i pensja bę­
dzie, a pewność hynoteczna lub wekslowa, 
na raty. Olerty prżyimio Kantor Redakcji 

j .pod lit. L. L- 3000. 1715'J d Bibljoteka
zawierająca 1,400 uzieł, jest do sprzedania. 
Bliższa wiadomość w tklepie p. Umińskiej, 
uńca Senatorska Nr 5. n!7143

Nauczyciel
przybyły z prowincji, os adlszy stale w War­
szawie, poszukuje zajęcia w Szkołach pry­
watnych męzkich, lub żeńskich. Przygotowuje 
również uczniów podczas wakacji do rozmai­
tych zakładów naukowych. Oferty proszę 
składać ustnie, lub piśmiennie, pod adresem: 
Krucza Nr 8, mieszk. 5, (dom Godlewskiej), 
na ręce D-ra 'Posio. 17152 i>

Osoba Młoda, 
Wyznania tnojżeszowego, życzy przyjąć miej­
sce w pożądnem sklepie, lub też przyjąć obo­
wiązek towarzyszenia damie za granicę.— 
Łaskawe oierty, uprasza składać w kamorze 
Kurjera W.arszawsk. pod lit. P. II. D17089

Do Ems.
Osoba dobrego urodzenia poszukuje towa­
rzyski podróży i pobytu przez czas kuracji 
Ha wspólny koszt. — Wiadomość; Złota Nr 18, 
mieszki 26, ortgndziny 2—5. ■ i>171v5

Zupełna Wyprzedaż
Jt? .^rozmaitych MEBLI; 

"YIlSsltvZ’ dobrze wykończonych, z własnej 
IłftęLfn bryki. o 20% niżsi od cen po­

przednich. _ WITKOWSKI, ulica Ele; 
ktoralną Nr 19. 1.17138

lUczeri!
potrzebny jest zaraz, do Zakładu Tapieerakie- 
go —Ulica Niecała Nr 1, w antresoli. 17097 r>

Jedna z Drukarń w Warszawie istniejąca 
od wielu lat, poszuknje

Wspólnika,
z pewnym kapitałem.—Wiadomość w Zakła­
dzie Felczerskim p. Stodulskiego, w Hotelu 
Paryzkim, przy ulicy Bielańskiej. 17174 d

i Osoba Młoda 
posiadająca kwalifikację rachunkową, wła- 

■dijąca jeżykami polskim, francuzkim i nie- 
Imieckim, poszukuje pracy w jakimkolwiek 
kantorze, ksiegtrni lub rcdaKcji. Oferty 
składać proszę w reuakcji Nurjera pod 
lit, J, Z. 17lfal 11

Żądaną jest

( Francuzka
do starozakonnych, na demi-plaeę, dwie go- 
tiziny dziennie.—Ad rosa składać w Kantorze 
Kurjera Warszawskiego pod lit. J. Z. ol7118

W" ’; Skb-Lotatora 
do kawalera, zajmującego obszerny lokal. 
Może być osobny ładnie meblowany pokój 
i wspólny salon z eałodziennem utrzymaniem, 
za rs. 25 miesięcznie.—Wiadomość na miej­
scu, Podwal Nr 12, u Adwokata, rano do 
11-tęi, wieczór od 4-tej do 6-toj. 17115 i>
a

_ -O. 
r NIEMKA
Wykształć'! im, mówiąca po polsku, która 
tajmou ala się wychowaniem dzieci i zna się na 
kroju podług, systemu paryzkiego, życzy sobie 
pivy-iac miejsca na-ucsi. -.11 iadomosc:.Zielna 
Kr 20, stróż wskaże. n!7104

Zupełna wyprzedaż Mebli orzechowych ma­
honiowych 1 dębowych, za cenę nader nizką, 
w Magazynie przy ulicy Swiętoitrzyzkiej i ro­
om Bagno Nr 34, na 1-m piętrzę. D17069

FOLWARK
do sprzedania mil 3 od Warszawy 4 wior­
sty od kolei Terespolskiej, między szosami 
Litewsko-Brzeską wiorst 1 i lubelską wiorst 
3, składający się i- w<óg 3 z których mor­
gów 49 ziemi pszenne;, łąk 30 i lasu 20 z 
nowem zabudowaniem a mianowicie: domu 
składającego się z 5 pokoi i spiżarni, holen- 
derni na 40 krów, stodoły, stajni it. p. przez 
środek przechodzi rzeka Mienia. Bez pośrod- 
nistwa osób trzecich. Wiadomość przy ulicy 
Chmielnej Nr 53, mieszkania Nr 17, u p. 
Błeszczyńskłego od godziny 12 do 1 w po- 
łminie i od 7 do 9 wieczór. nl7120

Poszukuje zajęcia

OSOBĄ
w średnim wieku, z wyższem wykształceniem, 
poszukuje miejsca lelitorki na kilka godzin 
dziennie, do osoby słabowitej, lub mający za­
miar wjechania zi granicę do Towarzystwa 
z językiem polskim, francuzkim i niemieckim.— 
Oferty, kantor tego pisma przyjmuje pod 
Jit. A. R. 34. ___________ ' n16b54

uzdatnione do Pudełek, oraz Gumowaczka. 
potrze! ne do Zakładów fabrycznych „Pape- 
teiie~. — Leszno hr 12. ' 17167 n

Potrzebne są

Kolczyki (Bantony), po jednym dużym 
brylancie pierwszej wody rs. 132; 2 Pier­
ścionki z brylantami rs 28 i 26; Pieśofo- 
nok. trzy piękne turkusy otoczone brylnn- 
ciKami rs. 45; Medaljon, duży turkus i 
brylanciki rs. 65; Bransoleta pancerowa 
matowa rs. 33; Bransoleta masiv matowa 
rs. 26; Broszka j kolczyki masiv matowo 
rs 13; Okulary złote nowe rs. 7; Me<la- 
Ijon męzki za rs, 12; Krzyzyk z}ety pię. 
^nVtrólv* l^rs- t5; Wszystko to ze zło- 
£ z td*m8kl xlOfy 72

Vez pośrednictwa do wypożyczenia na 1-szy 
Nr po Towarzystwie domu w Warszawie.**- 
Nowy-Swiat Nr 33, mieszk. 13, do 0>/2 rano
i od 8 w wieczór. t>17136

1’,’‘’., vHenryk Juwilen
Nowy-Swiat Nr o9. mieszfcnnia Nr 21

Browar piwny, gorzelnia, 
młyn wodny, karczma z pro­

pinacją
w maberuji Kowieńskiej, 0 6 wiorst od min- 
sta°"powiatowego Wiłkom.erza o 9 mil od 
Kowna i o 5'trrił' od kole w
okolicy żyznej, nie maj^ych dobęycl bro- 
warów fa- Oo wvdziei^wieaia razem lub 

Reilektanei raczą się zgWć do 
kaneełarji rejenta Kęzakowjl.ie,, , P J nli- 
cv Miodowej’ w sądzić okręginc^n codz.en-

fiS^Fortepian 
iż wiedeński, fabryki fetrcichera 

o 7-min oktawach używane, do sprzedania 
za rs. 269. w składzie A. Wernera. — Unea 
Senatorska. Nr 16 róg Biedsńskiei- p*11 

a

n ow.si. IODATEK ao OMA TOMIffil BP 148.
Dnia d li-poa 1881 roku. Środa. , Dnia 24 czemca (6 lipca) Is81 roku.

£dd.S\/S^} Jcst RPrzedania

Of^Fortepian 
o 7 oktawach, zupełnie nowy, z silnym i śpie­
wnym tonem.—Marszałkowska Nr 71, w fa- 
bryee J, Cerulli. i>17155

Życzę sobie nabyć

FORTEPIAN 
krótki, w cenie 150 rs.—Nowy-Swiat Nr 26, 
1-szs piętro od frontu.r>17189

Piekarnia
odrestaurowana kompletnie, Jest do wynaję­
cia od 1-go Lipca r. b. w biizkości Krakow- 
skiejjD-Przedmieśet i, składająca się z 4-ch 
sutCryn i jednej suteryny oddzielnej z dwo­
ma piecami piekarskiemi, oraz lokal należący 
do tejże piekarni na parterze, składający się 
z 4-cli obszernych pokoi, przedpokoju, kuchni 
i oddżiolnycn sehouow łączących piekarnię z 
lokalom, z urządzeniem gazowem, stajnią wo­
zownią i komórką na drzewo, za rs. 800 ro­
cznie. — Wiadomość: Hrakowskie-Prżednjie- 
ście dom p. Faiansn Nr 52. mieszkania Nr 3.

zdatne do krawieeezyzny. —Wiadomość: ulica
Zielna Nr 15, mieszkania 3.______ 17148 r»

Potrzebną jest

DlWł Piec okrągły, 
porządny, z żelastwem, dla braku miejsca 
jest do snrzedauia, można jego widzieć <to 
dnia 10«Ełpca 1881 r. — IVindomosc: u!ica 
Targowa Nr 175, 1’raga, u Właściciela domu.

Z powodu wyjazdu jest do 
V.O sprzedania

Garnitur Mebli 
orzechowych, brokatslą kryty,, oraz Kreden?. 
J2!-’owy, .zupełnie nowe. - ulica Pańska 
Ar 32, mieszk. 1q. T)|e-](y>

z posiadająca język, fraocuzzi,. poszukuje mitj- 
ses do dzieci altio n’ń. peusji- — Wiadomość 

iDańielewicz.dwska Nr ’3->.____ i>17101

TJAkuszerkr
ISą Pokoje dla osóbrspodziewającyeh się sfa. 
bości i przybyłydh na korab!?.— Nog Zielone­
go placu i Marszałkowskiej Nr 60. r>17<)74

Masy 6-tej Gimnazjom Realnego, 
’ti.ndnjcey dokładnie językiem francuzkim, 
Jyezy sobie zaraz objąć miejsce przygotowu- 
Jheego nezniów do egzaminów po wakacjach. 
Adresować do Redakcji „Tygodnia*

Piotrkowie. 15831 r>

Stancja dla talów 
z konwersacją, 

głównie niemiecką i angielską. Nauczyciel 
prywatny, mieszkający w bliskości Gimna­
zjum 4-go i 5-go, oraz w bliskości szkól 
Realnych p. Pasikiewieza i p. Benni, przyj­
muje pensjonarzy, zapewniając im wszelką 
naukową, pomoe. Przyjmowani być mogą i 
'pensjonarze przychodni tu jest korzystający 
tylko z pomocy naukowej, bez rtolu.—Bliż­
sza wiadomość: iilica Krucza Nr B, (dom 
Godlewskiego , mieszkania fi. 17151 u

Zawiadamiam 
Rodziców i Opiekunów 
uczącej się m.łodzieży wyznania mojżęszowe- 
go, że z rozpoczęciem roku szkolnego przyj- 

imuję na Stół i Stancję uczniów, zapewniając 
im rodzicielską opiekę.—Uliea Nowogrodzka 
Nr 20 lit. A.—E. Lipszyc._____17102 t>

HELiÓMIMIATUR
wyuczyć mogę oiejńemi farbami w kilku 
lekcjach za 8 rubli. Przyjmuję obstalunki 
różnej wielkości, cena od rs. 1 kop. fi.O. 
'Marszałkowska Nr 69, mieszkania Nr 10, 
.frontowe schody, od godziny 3 do 5 po po- 
indniu. 17113-0

Zadana je:t
< NAUCZYCIELKA 
z wyższym patentem, posiadająca grunto­
wnie języh polski, fraueuzki i ruski, na 
.pensję na prowincji. Szpitalna Nr 1, w skle- 
pie Nelly.17145 d

do robienia spódnic, przy ulicy Śwlęto- 
krzyzkiej Nr 35.____________  17071 n

Do Pracowni Sukien potrzebne są

Uczeń klassy VII
Gimnazjum filologicznego, poszukuje, lekcji 
luh korepetycji. Oferty proszę' składać w Re­
dakcji Kurjera Warszawskiego pod lit. 
I>- «■ F. ?16283

W ilości rs. 1,500 do 2,0’00 rs. 
potizebną jest pożyczka na dom drewniany 
w gminie Brudno, około 4000 lok. kwadr, 
placu, na 1 numer hipoteki na dobry pro­
cent.—'.' ladomość u Antoniego Radwańskie­
go, adwokata przysięgłego, ulica Podwale 
Nr 22.__________ _________________ P17169

Potrzebną jest, pożyczka
Rs. 7,500

na 1 numer po Towarzystwie domu murowa­
nego w środku miasta, oraz jest do sprze­
dania Dom w szacunku 70,500 rs.— 
Wiadomość przy ulicy Szkolnej Nr 4, lokalu 
Nr 2, ż rąna do godziny 10. Pośrednictwo 
wyłącza się. t>17168

Pisarz Prowentowy 
z dobrem świadectwem i rekomendacją, po­
hukuje miejsca w Warszawie.—Bliższa, wia- 
_ mogę; nijca Królewska Nr 13, u stróża.

Potrzebny jest 
do Fe b?, 1? E L . M A C H> 
ulicr .ł)1'ow*ncji—Wiadomość przyygeteftU**

DIERŻAYFA MAJORattt 
na 24 lat, 7 włók pszennej ziemi, 
g«(0Wka potrzebna rs. 8,060. — Wiadomość’ 
w Kantorze Komisowym J. Łuczwń- 
akiego Nr 6, Krak.-Przedm. 17106 u

BI’rz0l“ln'a 0 Fortepian 
czarny, krótki, z blatem, 4-ma szprejcami, 
prawie nowy. — Sosnowa, Nr5a, róg Siennej, 
Nr 6 mieszkania, 2-gie piętro. i>17)81

powodu wyjazdu za rs. 30

Fortepian 
w bardzo dobrym stanie. —Uli­

ea Przyrynek dobiu Nr 14, mieszk. 12, sprzo. 
daż takowego tylko do soboty. 1.17185

Jest do sprzedania

4

00674730



Sala Licytacyjna podaje do publicznej wia­
domości, ii w dniu 25 Czerwca (7 Lipea) 
r. o., przy ulicy l^eszno Nr 31, naprzeciw 
Kcścoła ' a’wi rszej Maryj Panny, odbędzie 
się sprzedaż przez icytację Sklej u Galanterii 
i piso lennych materiałów, a także urządze­
nia sklepowego, ako to: dwóch szaf dużych 
dębowych, i;ot,tu:iru i dwóch gablotek, Po- 
czrteii lieyiaCji o godzinie 1 > rano, 16668 n 

OBszenie!
Utrymiijąea szkolę żeńska, przy rogu ulic 
3zi iialnei i Placu Wareckiego Nr 14, noda- 
je io v< iauomo.-ci osób interesowanych, że 
rozpoczęty w zakł dzie jej zapis uczennic na 
rou szkolny 18nl,'2, trwać będzie do dnia 6 
Lipca i od 15 Sierpnia do 1 \Vrzesuia: oraz, 
ze w ziklauzto zna dą również umieszczenie 
puuienk uczęszczające do gimnazjów, dokon- 
e.amce eciii aeji, uior.icti lekcje w rńżnyeh 
przedmiotach i ralentoiU i i. p. przyczepi za­
pewnia się im troskliwa opieko i konwersa- 

s we francuskiiu i niemieckim języku.
159;ód______ Krajewska._____

'!! Jedyna s osobność!!!
nu bycia tamo wyborowego towaru w si lepie, 
.»T'.y uliey Czistei Nr 6, gdzie codziennie, 
z wyjątkiem Świąt, od godz. i do 4. sprze­
dawali* są z publicznej Licytacji: damskie 
i dz eeięee kapelusze, bielizna, negliże, hafty, 
koronki, plisy," tiule, pończochy, kaftany, ka- 
maszki, wstążki, kwiaty, dziecięce ubrania i 
i inue towary, oraz szafy i przybory skle­
powe. 167-39 t>

Na zasadzie pozwolenia władzy szkolnej 
z początkiem roku szkolnego, otwartą zo­
stanie .

ezteroklasśowa z programem szkól rządo­
wych i w połączeniu z klasą wstęj nj i pen- 
śjAuałem. Zapis trwać będzie przez dwa mie­
siące Lipiec i Sierpień, lekcje zaś rozpoezną 
się dnia zł) Sierpnia (1 Września) r. b.

Wars-awa, róg ulicy Marszałkowskiej i Je- 
rozolim 4iej Nr 5019.

Loktor języka angielskiego przy uniwer­
sytecie Warszawskim

’•>h.64O_______________ Herman Eonai.
Potrzebno są

P A N LT
do Pracowni sukien damskich, zdatne, po­
dręczne i ao nauki. — Ulica Widok Nr 21 
litera Ą.17042-I>

Potrzeba jest

q Dwóch Chłopców 
do Tapicera, pierwszeństwo mają z prowin- 
bl1-—‘ hmieina \r .'*3. wprost Zielnej. t>16950

Went Filologii 
zostający podczas wakacji w Warszawie, 
poszukuje lekcji w zakresie nauk gimnazjal­
nych. Oferty proszę śniadać w Redakcji 
Kuriera W„rez., pod" |;t, J. L. D. 16987 d 

Student uniwersytetu
Filolog, z medalem, poszukuje na czas wa­
kacji lekcji, w zakresie nauk gimnazjalnych 
na wsi, luo w Warszawie. — Ulica Zgoda 
Nr IB. mieszk 3.—H. Ł. 17007 i>

IWnik Dyrekcji
Głównej Tow. Kr. Ziemskiego, poszukuje za­
rządu nomem większym u obywatela szanują­
cego ludzi pracy. Może prowadzić ra- 
cniuiki kasowe i bush hal tery jne. Uprasza 
o oferty do Kantoru Redakcji Kuriom War­
szawskiego pod lit. O. O. 17032 n

FRANCUZKA, 
paryżanka z wyższem wykształceniem po­
trzebną jest na wieś, na czas wakacyjny.— 
Ófeity składać w redakcji tegoż pisma pod 
lit. J It. cl6867

OSOBA
młoda i wykształcona, życzy wyjechać za 
granicę na rok, lub na kilka miesięcy, jako 
daniu, do towarzystwa, zaraz lub po waka- 
ciac.i. l'o szczegółową informację zgłosić się 
do p. p. M.-— Ulica Wiejska Nr 3, mieszkania 
Nr 2. o.l 5 <io 8 wieczorem. d!68-8

Potrzebną jest na wieś

Panna Służąca,
z dobrami świadectwami. —Wiadomość n n. 
Silbcrsztyka, ulica Wielka Nr 13. 16808 o *

JSMŁ « ■■■ Ic•*
młoda i zdrowa, ze świeżym pokarmem, jest 
do umieszczenia. — Ulica Bracka Nr 13, 
u Akuszerki. 17053 »

,w »» ,-j z-i-e-iw raflK
l 'I'' <; . - . ,^’iH <

W dnin 4 (16) Lipca r. b., o ge- I 
dżinie 10-tej rano w Sądzie Okrę- j 

guwyrn w Piotrkowie odnądzie się sprzedaż ■ 
przez publiczną licytację .Osady Młynarskiej 
Dobieszków* śniadającej się z zabudowań i 
około 40 mórg gruntu ornego, w Powiecie 
Brzezińskim Gitbernji Piotrkowskiej, oil 
wiorst orf m. Łodzi położonej do musy upa­
dłości Jana Mieczkowskiego należącej, od­
dzielną kzięgę hypołoczną w Wargz iWie Ule­
gli. owiiną objętej. Licytacja rozpocznie się 
od ramy rs. -5,000. Bliższe warunki "powziąć j 
można w Kancelarii podpisanego byndyka, | 
oraz u komizarza Sądowego Zafdlera" W mie- ; 
ście Łodzi. — (itodp.) A. Osu'hawski. \ 
Ulica Miodowa Nr 14. 16991 o

P A N I E N K .t- 
potrzebne są do nanki robót włóczkowych.— 
Tamże jest do sprzedania Pinczer angiel­
ski, za uizką cenę. — Ulica Widok Nr 19. 
mieszkania Nr 19.___________ 1*19'22 a

Student Uniwersytetu 
podczas wakacji udziela lekcjif i przygoto­
wuje do zakładów naukowych. Adresy upra­
sza zostawiać w Kiosku, w Ogyodzie Saskim, 
pod .it. A, 8. S._____________ 16920 » i

Potrzebnym jest, 

UCZEŃ, 
do apteki na prowincję. —u ladomośó w Ka- 
łuszenie, w apteće A.'Mieezfyfiskiego. 1'68-9d

Osoba Młoda
<• ciiti,ś.vsii:i r.b wó OW**

praktyczna i taktowna, znająca gruntownie 
język niemiecki, oraz nauki gimnazjalne, 
znejezie zarwz Tsręcte stałe."— Phiir sw. Ałe" 
ksandrą Nr 8, mieszkania Nr 9|jj ni6834 

Nauczycielka 
posiadająca dyplom z ukończenia gininnzium, 
życzy udzielać korepetycji i przrsHisabiać 
uczennice do gimnazji.—Wiadomość, róg Lo- 
szna i Żaiaznej Nr 70. mieszu. Nr3a. n 16865

Młodzieniec, 
który ukończy! w razu zaszłym 4-o klasowy l 
knrs Szsoły Realnejr- obecnie uczeń Szkoły 
Rys.unirtwej WafszawStiej, prhgtiło dostać I 
jakie odpowiednie i korzystno zżijęeił. Język . 
ruski i polski pęsiada gruntownie, prz.ytem j 
pisze pięknie; wprawnie i crtogrnijcenia. ■ 
Wypisuje' laurki, tytuły i t. p. od ręki urn- ; 
kiem,- rondem i innemj pisiwiini. Hysuic bar- ; 
dzo ładnie. W razie poirżeby, mógłby za . 
umiarkowane wynagrodzenie przygotowywać 
uczni do klas: wstępnej., pierwszej i drugiej 
Szkół Iłealnych, mając w tym za-woilżlo.yuż 
nieco nabytej prakjyii. Pezyjmuje także do 
przepisywania kursa, akta, role i t. p, bio- 
rąe ód arkusza. Mógłby też pisać a,.ktyrego 
z P. P. adwokatów, hudowniczyŃb, ieome- 
trów, łub w którym z kantorów handlo­
wych.—Oferty uprasza się składać pod.Jit^ 
A. JU J. W. w kiosku: róg Zielnej i Chmiel-’ 
nej._______________ ■ , ni 6864

Młoda Wdowa
z 4-letnim synkiem, znająca się na gospodar-
styriOi tak m.................................................
sobie za Gos
ra w Warszi
Nr 45, mieszkania 32. ' i>1664»

Dla Rodziców.

teiskietn jas i wiejakieni, zyczy 
podynię do wdowca lub kawal^- 
nwie lub na wieś. — Nowolipie

Z upoważnienia Władzy Edukacyjnej przyj­
mują się na staneię Uczennice, uczęszczające 
do Zakładów Naukowych, z zapewnieniem 
opróez troskliwej opieki, wszelkiej pomocy 
naukowej; nadto mogą być udzięlans; lekcje 
muzyki przez upoważnionego nauczyciela.— 
Złota Nr 12, 1-sze piętro, mieezk. 3.’ Tamże 
jest Gimnazistka mogąca przysposobić do 
egzaminów.___________________ ni $663

Do Magazynu E. Rogozińskiej, Ele­
ktoralna Nr 43, potrzebne są zaraz 

g<*PANNY, 
uzdatnione de bielizny, eraz PANNY de 
ma szyny.______ , ________ P167O3

z'otrzeba jest

1O Panien, 
do roboty na maszynach pończoszniczych, 
w Fabryce pończoch i trykotarxy Amelji 
Hilke— Uliea Szpitalna Nr 2. 16058 o 

Rs. 10,000 
jest do ulokowania na 1-ym numerze po to­
warzystwie na nieruchomości miejskiej lub 
siemskiej. — Wiadomość, ulica Fnrmańsha 
Nr 10 u Jana Bednarskiego.________ d17036

OWOCE
w ogrodzie Pomologicznym, Nowogrodzka 
Nr 36, otwartym codziennie od z do 7 po 
południu. »16435

Na czasie

Bardzo korzystny interes.
Z powodu wyjazdu jest do sprzedania in­

teres handlowy, egzystujący od lat 10-oiu 
nie potrzebęjący żadnej specjalności, a bę­
dący w pełnym rozwoju, przynoszący dobry 
procent. Gotówką potrzeba 100n rs.—Wia­
domość: Ogrodowa Nr 20, mieszkania Nr 2, 
do 11 rano. 18888 p

Do wynijęeia

Ogród z altaną 
do sprzedaży piwa i z mieszkaniem, od lat 
Ibgtu w jeuneiu miejscu egzystujący. O wa­
runkach dowiedzieć się można przy ulicy 
’j£b2£Lu-JU-4A- .Jumnii. "?. . . ,. • - S1 -

I fis i M bis! | 
|g Newo-otworzony Skład OMć Papie- H 
Irowych Karola Sapiechy ulica Kra- 

kow’sfcle-l’rzodmiei+eis btr 6, vi« -n-vi» W 
Kościoła, S-go Krzyża, w czie tzińnu. ■ 
Na tegoroczny sezon sprowadziłem uu- 

^'transport obie papierowych, poerą- H 
wszy od 12 kop. rolka, które pr«v swej |H 
nłdżwjczajńej taniości odznaczające się ■ 
gustem’ i trwiłoattą a zarazem

Wyprzedaż || 
wysortowanye.i obić papierowych po Zgi 
cenach d'’tąd niaprnrtykujących się, po — 
zwiniętym składzie p. Głowackiego

BUHME
są dft sprżo lanm w dobraeh Piochocin. 5 
Wiorst od stacji Dr. Ż. W. W. Pruszków: 
jeuen lat 3 półkrwi holenderskiej, cena rs. 160; 
drifgi „ 1, » » 130;
trzeci , l'1/, czystej krwi . » , » 1&oi 
Wiadómortć przy ulicy Gnojnej Nr 11_ u 
rtń ley doing. d16:>05

parterowy,
w dobrym stanie, do sprzadąnia na roz- 
liiórkę Zn umiarkowaną cenę.—Ulica Dobra 
Nill, róg Tamki.______________ 016869

> PLACE
<W sprzeaania 29,000 łokci 0, narożne, na 
Nowej-pradze, obok warsztatów kolei Pe­
tersburskiej : domów p. Żelechowskiego, 
w błizfróścł drogf ‘Obwodowej. Płuc ten ma 
trzy frónty. — Wiadomość: Marszałkowska 
Kr 26. Jniószkania 11. 16885 d

śliH.ąN.. .......................... . . i ...... . '

Pończochy i Skarpetki 
przyjmują się do roboty i nadrobienia.—No- 
wy-Świat Nr 36, mieszkania 12. 16927 d

Przyjmuje wszelkie roboty wchodzące w za­
kres tapieeretwa u siebie jako też i »«■ de- 
rfróclr prywatnych, roboty uskutecznia su- 
mieiHlie,' akuratpie i na czas ■umówieny, po 
echach bhrdzo przystępnych, tantże jest tło 
sprzedania Szeslong orzechowy, szafowa­
ny, kryty skęrą amerykańską. — Ulica Ele­
ktoralna’ Nr 7,” polecając się Szanownemu 
państwu. M. KaltrSteiri.__________ p 16638

U Akuszerki M. S.
Osol y życzące odbyć słabość, znajdą w ka­
żdej chwili osobne Pokoje na bardzo do­
godnych warunkach, z troskliwą opieką, se­
kret poręczam, a także przyjmuje zamówie- 
nia.—Uliea Braeka Nf fr. rl6736

Wiadomość!
Do Składu K. Szeehter (Mariańska Nr 5), 

nadeszły znane z dobroci Zapałki szwetlz* 
kie, także Guziki do rękawiczek, oraz 
artykuły szewekte jako te: Guma, Ta­
śmy, Skóra i t. d. Ceny bardzo przy- 
stępi: e._____  Dl 6680

Garnitur Mli
orzechowych, zieloną brokatelą krytych, z płć- 
cjennemt pokrowcami, t. j. Kanapa, Stół 
przód kunapę, 2 Fotele i 6 Krzeseł, urzędo­
wej roboty, przed paru miesiącami sprawio­
ny, jest do Sprzedania za rs. 120. — Wiado­
mość u Zarządzającego Koszarami Sapieżyń- 
skieml, uliea Zakroczymska Nr 6. »16659

Potrzebna pożyczka

Rs. 6,000
po Towaraystwie Kredytowym, na najpew­
niejszych warunkach. — Bliższa wiadomość, 
uliea Niecała, Nr 8, u p. Katyńskiej w Reda­
kcji Mód Paryskich. »16598

I Suma od 1 do 12,000 rs. 
może być natychmiast wypożyczoną najhypo- 
tekę domu w Warszawie.—Ulica Złota Nr 12, 
mieszkania 18, do 10 godziny rano! od oiej 
do 5-tej._____________ _______pi6'..67

W Łowiczu
Jest do sprzedania POSESJA murowana, — 

i w części drewniana, nad rzeką, łokci kwadr, 
i 10,000, dochód około 590 rs. może być osonno 

sprzedany plac frontowy. Wiadomość uliea 
łtodrzeczna Nr 370, u wlaśc. w Łowiczu. i5iXh o

Do kąpieli |
Czopki ozaoTme dla Pań po Rs. 1, Pasy 
dopływania, Woreczki do gąbki. Ręczni­

ki atigiełskie plecione i t. p. polecają 

F. Wierzbicki i S-ka, 
róg Wierzbowej j Trębackiej.

I Nowy fason, i

pi, lee.iją

F. Wierzbicki i S-ka,
róg Wierzbowej i Trębackiej- 

!!!KUPUJĘ!!!
i Złoto, srebro, starą biżuterię i kamienie Jn- 
’ bilor. J. Betchtr. Szeroka Freta 

Nr 8 nowy. ___________ p!57 9

Po zwiniętej Restauracji 
jest do sprzedania, Kredens, Bufet, Lodownia,

I Wieszadła do kufli, Stoły, Krzesła. Taborety, 
Rondle, dwa Sagany miedziane, Kanapki wy-.

' płatane, Beczka od wódki, Krany, tamże po­
trzeba Chłopca do składu wóuek. — Windo.

i mość, Moctowa Nr 19/237. , r 16796

Do sprzedania za ni?h cenę: 
Szafa jesionowa, Szafa ypiżarulana, Szeslong, 
Biurko, Komoda. Stół okrągły, dwa Foteliki 
skóra obite, Sztrfeezka do listów, orzechowe. 
Sztychy, Obrazy, dwa Lustra i Lampa —

I Codziennie widzieć można rano od godziny 
11-tej do 1-siBi i od 4-tefdo C-tej, przy ulicy 
Jasnej pod Nr 3. 8tr«ż wBknże. d16617
Z powoifu zmiany interesu jest do odstąpienia 

Skład W odek, 
pray jednej i pierwszorzędnych nils. — Wia­
domość w Warszawskiej Agenturze Ogłoszeń, 
Senatorska,Nf ,-2, pl6ff<>4_____

Jest de sprzeaania 

WILLA 
ozdobna, z ogrodem w Warszawie, w pryney- 
palnej części miastu, bez pośrednictwa osób 
trzecich.—Wiadomość u Rządey domu Nr 1», 
przy aliey Wiejskiej. t> 16579

'I powodu interesów familijnych jest de 
sprzedania

Kolonja 
wraz z Wiatrakiem, Domem mieszkalnym 
i zabudowaniami gospódarczeml, gruntu mórg 
dwanaście, w połowie <ąki; przy samej szo­
sie, w blhkości Warszawy. — Wianomeść 
u Właściciela domu: ulica Radna Nr 5, w go­
dzinach po południowych. »166l0

DOM
3-piętrowy, pr’T ulicy Hoże', masiv i ele­
gancko zbudowany, do sprzedania. Szaeunek 
*2,000 rs.—Oferty uprasza się składać w kun- 
torze Redakpji pod liter. A. B. O- p1666l 
Przysposobienie i sprzedaż niżej wymienionych 
środków, jako niezawieraiącyoh w swym skła­
dzie części szkodliwych dla zdrowia, dozwala 

się na ogólnych zasadach handlu.

Glicerynowe Mleko, 
autentycznie zbawienny środek, niszczący 
piegi i opaleniznę, spowodowaną wpływem 
wiosennego wlatm, _™ynf* wybiela i ndeli- 
katnia płeć-,—Cena 7u kep—fikład w War­
szawie, a la Ren®lss8Uce, ulica Wierzbo­
wa, hotel Angie|ski-—w Rydze i w Kijowie, 
W magazynach Dobrzańskiego.—Handlującym 
ustępuje się 20’0 rabatu.—Tamże

Migdałowa Pasta
1 (Pate diamand»X Natychmiastowe po użyeii 

nadzwyczaj miękczy i ubielą ręce, skuteez- 
.niejsza od wszystkich preparatów z muszel

I i t. p.-Cona rs. L i>—IftśO®



ni
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• iteżdyui czasie.

> Bardzo tanio!!!

i U7Ś0

Do sprzedania dw* małaFaetony Korzystne
J Z powodu otrzymania posady na

ęs

areżawie,
134221)

— Leszne
»16780

gotówki, wakuje interes pewny ntmmauia 
i innych korzyści o Kiórym inożua się dowie* 
dzieć pod J^r 25, jiltóą-Freta Wiązka w ka­
wiarni. IMńłBij: J. . * iM,s*

Łza iłowana, ssSaególnlą jeden bardzo ładny, 
pbkryty w pasach, Kredens dębowy o 6 
drzwiach, Kredens orzechowy, Szesiong 
skórą kryty, Tuaieta. 2 Szafy rozbierane, 
2 Sszafki mniejsze, Komeda, para Łó­
żek i różne inne meble.—Utiea Grzybowska 
Nr 19, stróż wskaże.1,16812

y \ rosły, maści siwej, silny,
jest do sprzedania za Priy*tępną eenę. — 
Wiadomość przy ulicy Senatorskiej Nr 17, 
w magazynie.16835 o

. --at-. Jest do sprzedania
Garnitur Mebli:

JEJ* Sofa. -Szesiong, Stół jadalny
i BiurkoLOtoman.-»JIiea Królewska" Nr 19, 
n Taideira. idflffiy

Wyżymaczki
amerykańskie z

Para Koni | 
skarogniadyeh, kłusaków, młodych źrebców 
z atestatami, jest do sprzedania. —* Aleja 
Ujazdowska Nr 11, spytać tarmana Fiodora.

JH> o m.
do sprzedania przy kolei Nadwiślańskiej na 
Pradze, W, szacunku 10,000 rs.—Wiadomość 
u właściciela tefcaż .dnmu, ulic* Nadwiślań­
ska (na Piaskach) Nr 6.- Doin wspomniony 
może być wypuszczony w dzierżawę na kilka 
lat, W’. bardzo dogodnych warunkach.—Tam­
że Sklep i pomieszkania do tegoż do wy­
najęcia. ul4247

Z powodu otrzymania posady na drodze 
żelaznej, jest, do odstąpienia nu dogodnych 
warunkach zaraz Zakład Mleczny, nolrjezony 
i wypiekiem ciast, w dobrym punkcie.—Wia­
domość powziąć moih’a w kiosku przy uli­
cy Krasowskie-Przedaieśeie, obok "staraj 
Poczty.• ■■ . i>16978

Magazyn Mebli
Józefa Wouczyńskiego, Ulica 

Nbrfo-Sś®tWSk* *N» 5, z dniem 8 Lipca r. b 
przenir-siown zóĘtaje na Nowy Świat Nr 1&- 
róg StnolnJŁ W-go Bekkera, 1 piętro 
od frontu, a fabryka żas przeniesioną nęozie 
na ulleę Mokotowską, gdzie egzystowała lat 
ełedm pod Nr 9. ________ nl~050

oo sprzed-Hiia bardzo tanio, różne garnitury 
mebli, szeslągi, sola turecka (otoman), etażer­
ki, wieszadła etoiąue, biurka od rs. 12, stoły 
garniturowe od rs. 10, gzymsy do firanek 
* rozetami od rł. 1. — Ulica Uri* Nr 12, u 
Tapicer* .y-: . ;»>/ < ulbUfil

enecaowc, bardzo mało używane, Garnitur 
brokatei* kryty, oraz 2 Szafy rwt isrnne. 
Szafka* do bielizny, para ŁOżek, 2 Stoliki 
keneoikowe do **rt, Garnitur angielski. 
Lustra, Biuro o 5 szufladach, Szesiong 
hiórr. kryty, Tuaieta damska, Kredens 
masiv siabowanr, Stoi jadalny, z krzesłami, 
Garnitur franct.zki. <** ^-Lrłrc* Chmielna 
Wprost komory Ńr 5*2. w ofieyrfie dole na 
Ho, Nr 8 mtesglraniw. r16^96

Do sprzęci, an-a tanio

pożarne, ogrodowe i do polewania ulic, rozmaitej, Juelllbii po- cenach bardzo przy­

stępnych, także

(Syrop.Beyveau Uatieeteur)! -
Upoważniony we Frańcyi, Belgii, Austryi i Rossyi.

RĘKOJMIE prawdziwości dajetylko podpis D' Giraudeau de Saint-Gervais.
. Jest to syrop................ składu czyśtó roślinnego. któ"c<t>-sku­
teczność znana od wlekli (1778). • Używa go się podług przepisu doktorów 
w chorobach dochodzących z zakażenia krwi lub z hujnorów,
• Slcła-d. -ct- IF-A-IKYIŹITT, -gulica. XUcixer, 1£ •

 w aosszz wk wezrarKifH *yT«KACK.. .

I Fabryka Wyrobów Cementowych

I
I. MR boi Ifenitia LMWIIGB,'Sile 

poleca interesamom budowli: Posadzki w lóż.ych deseniach i kolorach, Schody, 
Parapety. Hynny. jako r«ż: Pomniki Żłoby, Możdzieże i L p. Obstaiunti 
upraszam.—Ufie® Grzybowska Nr 19, w cukierni. Zapas wielki po cenie umiar­
kowanej. _______ ’ ___________ 17096—1>

FIGUS
duży, do sprzedania pęd Nr IX—Ulic* Tamka, 
Wiadomość u rządcy. »17004

Adolfa Neumana, 
przy ulicy Waliców Ar 1, 

poleca wyroby swoje po nader 
nej cenie, pl4527

MAJĄTEK
bez służebnnśei-w Łubolekiem, -fi wiorst szo­
są od Lindina, w memi pęzer.jnej-■ Wity 40, 
w teni łąk włók 3, laeu dębowego włók 6, 
i pałacem, parkiem, kompietnomi iawenta- 
rzami i zasiewami w plodozmienach, jest do 
sprzedania lun do zamiany na dom mniejszy z 
dopłatą.—Wirtdomośń upelnomoelMtSładwoka- 
ta; nrzysigglego Ksawerego bjiioleńs.liego, z»« 
n.ies 'całego, przy ulicy Ólugięj, pod NT 16. 
1 osr.duictwo "Bób 3-cn wyłącza się. cI6521

ZAKŁAD LECZNICZY i

przy kąpielach l.andek na ,*»»Jązku.
Zgłoszeni* przyjmuje ,Dr. ustrowiez lub też Dyrekcja.- ' o—115182

do tarcia farb, których nadszedł ś
ninro Techniczne t skład ninszj

Miodowa Nt 490/P1

’.„EMFIRE“ w trzech wielkościach^
nrtJeen:.::

F. WIERZBICKI i S-ka,
róg Wierzbowej i Trębackiej.
P8. Os.dby z prowincji przy nadsyłaniu 

za Nr 3 rs 14,—za Nr 4 rs. 16,—za Nr 5 ra 
18, nie ponoszą kesutów opakowani* i de- 
sławy dn kolei.
Handlującym odstępuje się rabat.

Zwrac.-i się szczegół niej uwagę na wiel­
kość N-ru 4. jako średnie i do rżycia, do-

r. poą-odn Wyjazdu, prawie nieużywane.
i Garnitur czazny kryty Utrechtem pąso- 
i wym, plgkuej. ranoty, takaż portiera lambre­

kiny, oręż Luutro z konsolą, na eene re. 800.
Garmtuc dębowy, .!? ireęseł, stół, kre- 

dens 4 sz*&, ecim. rte. v>0.—Mrówwieeka Nr 7, 
' etróż iąs!:ab»,.. , - jjjffiln- - , .

• ąusw. - J>0 snrzedwfHa 

A® FAETONY 
uwe i używane, .Amerykany, 

Wolanty, '^orożki i Bryczki, na parę Inb 
.joanego Łóitia.—Mity* Nr 13' nowy. lS88gt> 

‘Do' ’'wypożyćzdiiia?

suma rs. 7,000 
n# li.ypofekę tJwnft Inb ińajątkn zietnekiego t 
ksiąff* bypoteerną w Wnrezawie. — Wiado­
mość n Stefaqa Godlewskiego adwoka­
ta przyatógłegs, ZuJn# Nr 20, od 9 do 11. 
srana i yd 5010(7 wflee-zorqm. u!6767 

I*tał osV.^osurfuliącAu- fundusz

mowego najdogodniejsze.
Walce nowe, czysto gn-wowe, zakładają się w przeciągu 24 godzin

el« torwvsłbiph ^yste.uow wyż -^o-r-zek.___________________________ p—10484

1 DiUlAV|,
u Tapicji_______________________________

[ Ssis

■ dwuosobowa, w r.ailepąrym stenie i para

| . JK W JL
powozowyctfaf Wpreąfą angielską, do sprze- 
dania. a*’ Wiadomość," Ph»c Zioiony, Nr 10, 
u stróżu- Kacpra. ' r>16771

_______ L_______JL.-JI SBSSgjHSB___________J L-! -J”"1- - J- L... .EJ__________________________ L. '! ■ _ J L. 1 - - - 1 J  1 
Miodowa 10. Maszyny do Pończoch uznane za najlepsze, odznaczają się lekkością, mniejszą stosunkowo korbą 
trwałej i jn-aktycznęj budowj-, wykonywają daleko w-ięcej od niemieckich systemów u nas zalecanych. — Gwarancja najzupełniejsza.—

Skład daje stałą robotę. — «B 1T-Ł J A BEKG w Warszawie* Miodowa 8fr 1O. n-13139

B. Tanio. l_j
Kilu* garniturów gustowni* krytych. Szo- 
slongi, Koeety, Fotele, Szafy, Biurka i t. p. 
Materace włosiane i waltharowe, oraz Ro- 
letr drelichowe w passy i płócienne.—Zielna
Kr'11. — Ł, Brenert.________ r.16909

Pozytewka,
fabryki Genewskiej, (Harmonie expresion) 12 
satuk grając* z cyfrą, indykatorem i regulątą- 
reui. aupeinie nowa, do sprzedania z okazji, 
niżej kosztu, w kapturz* Konstantego A. Moes, 
ulica Bielańska Nr 19, 16887 p

żES?" — przyjm.i’ie w-ize kie obstalunkl

Tapicerskie i Stolarskie, 
Podejmuje się obstalnnków na umeblowanie 
pokoi, roboty dekoracyjne od najwykwin­
tniejszych do natsKrommejs ych mebli( jako- 

,też pctfeiniaie się pizeranititu* mebli i tmZo- 
Wamia mebfi z ekspedycję, a także na pro­
wincji, oraz meble gotowe po cenach ba ilzo 
Przyi-tepnycli.—Chmielna Nr 33, wprost Ziel- 
Bej.—j. Chojnąctrf. p 16049

I Jest do sprzedania: 
•Sórół na 12 esó\ Szaj.>, 6 krzeseł, 4 obrony, 
12 serwet, 7 par sztueeów i różnydh sprzę­
tów kuchennych, przy liliey Szerokiej-i'reta 
Nr 18 — AViajtómo'ć w .mągażynie ofittw^ -

Z powodu -wriazdnesą do Bprzeuąni*

•tół, kanapa i 8 krzeseł, oraz szal* i stolik 
do kart.—Wfięza Nr? 13a, mjeszk. 7. ' nl6998 

Z powodu^wy.wudu śą ąo' sprzeJaoią,.?.’ 

Garnitur Mebli,
Suklą, Lustra i Porcelana, wsiyśtko za 
pardzo przystijMią cenę.—Ulica Sosnowa Nri> 
mieszkania Nr 4 pierwsze piętro. P17034 

Za ;>rzystępną cenę do sprzeSania

uo sprzedania.
Biurko itkfhonioipe staroświeckie z brązami, 
Tygodnik :71’-nstróWany w enłem komplecie 
tomów 42, V/ jdrcwiee‘tomów 13, Bluszcz to­
mów,11, Tygoiliiik Romansów i powieści to­
mów 12. risnio Święte, album Matejki wszy­
stko w oprawje—Ulica Nowolipie Kr 15. na 
drugiem ptęUze,-i^rm-zlicni* Nr 9. p16860

ÓBśWpiWia^>163^3

■ Sklep Wiktuałów
W.ktydym czasie,—Uiic* Freta-Wązka Nr 30, 

Do najęoia od 1-go Lipun.r. t. uiStólT"1 
(Wklep duży

z polrąjem, ł*pkó^ na dole ou frontu z przed­
pokojem i kuenmą; .dwa fokofg z knehmą na 
2-m pętrze ’If oficynie; Stąrńla wpzownia 
i phre-ze sct’eitfrn rra wegie, wozy lub skład 
jakit — Nowolipie'Nr 34/2428, u właścicielki,

16928u U AKUSZERKI
Osoby spodziewające się słabości, lub przy­
jezdne na kurację, mogą mieć przyzwoite 
ponfleszSzenie w osobnym, lub wspólnym po- 
kojti.—Ultua Newy^Swiat Nr 86, na dole.

parokonne, używane, w dobrym 
stanie i powós poczwórny. — Krakowskie 
Przedmieście, Nr 7, w kantorze najmu pe- 
woaów. _____________r, 17051

Z Eidc do Buska, | 
codziennie, począwszy od 1-go Uzerwca, 
s hotelu Polskiego w Kielcach, wyprawiane 
będą powozy i omnibus, o godn. 11-tej r*no

—T ¥- z A S Ó W A
Wyprzedaż wy sortowanych 

OBIĆ PAPIEROWYCH, 
pitej cfeii praktykujących sie, ź fabryki

J. FRANASZEK,U « . e .ta ta Z. . ♦ .'/•'W'--? 0"*.

!!!Kupuję!!!
HłPS*® Iwńwue, Zegarki, Złota i 
tA^bna, aą stopienie dn użytku, 
[wyżu Henryk Juwiier.
p.’A'-U Kowv Striat Nr-59, mieszfcn- 
pn»v NT- JL O17044

ROB BOYVEAU LAFrhCTEUR^



ZaRe. IłO

Jest do wynajęcia każdego czasu

1

z mieszkaniem do wynajęcia w każdym cza­
sie, może być użyty na szynk i bawarję. albo 
na inny proceder.—Tłomackie Nr 2. r>17171

duży, umeblowany, na 1-m piętrze. — Ulica 
Leszno Nr 2, wiadomość w mieszkaniu nad 
sklepem p, KrupeckiSg’6.' O171G0

f’Do odnajęcia zaraz

Pokoje kawalerskie, 
z osobnym wt^ściem, parter, na żądanie usłu­
ga i samowar. — Ulica Wspólna Nr 1, mie­
szkania Nr 11.»17108

» Pokaja'umi
zaraz do najęcia, oraz Salonik z fortepia- 
nem.—Bielańska Nr 17, ti p. Cięślińskiej.

mający 4,000 łokci kwadratowych.—Wiado­
mość przy ul. Nowy Świąt pod Nr 58, mie­
szkanie stróż wskaże. r>17111 

młoda, ze świeżym pokarmem, bóz długu, jest 
i» Akuszerki.—Ulicą Hoża Nr 3. r> 17182

j^rzężbiane stołowe, do wyboru, 
Cena Krzeseł- orf Rs: 2 kop. 50 do Rg. 15.— 
Be-inarslra Nr Tonowy, —H. Cellcr. r 17126 

Dla Ewenta M Emeryfti 
posiadających kapitał od 3,000 do 4,000 rs. 
na lokacją hipoteczną, to oprócz procentu 
otrzymać mogą; mieszkanie i utrzymanie na 
wsi lub w Warszawie.. Zgłoszenia przyjmio 
redakcja Kucjera Warszawskiego pod lit. 
A- Ł 4000- >,17149

1 dwa Pokoj® IUz.v tymże, za 
lis. JOO kwartalnie, przy ulicy Elektoralnej 

:_______ d 17140

Do sprzedania:
Kareta używana 8-osdbowa, Koń wierzcho­
wy kasztanowaty r lat 6.—Aleja Jerozolimska 
Nr U, u stróża aomu. ______ r>17188

* osobnem wejścięta, do wynajęcia przy spo- 
koinej fatniljj, z meblami 1 usługą, lub bez. 
Chmielna Nr 46, ifiieaz|;ania Rr <5. Oi7i33

Z powodu koniecznego wy azdn z Warssa. 
wy. jest do odstąpienia elegancki

Sklep Wiktuałów
z ładną i obszerną wystawa, przy nim Pokój 
i kuchnia, z wodociągiem i zlewem, piwnica 
i górą wspólna. Bardzo tanio, bo za utensylje 
odstępne i towar Rs. 150.—Wiadomość: ulica 
Krucza Nr 11. 017165

porządnie umeblowany, z widokiem na plac 
Teatralny z ‘ushigą, jest do wynajęcia w ka­
żdym czasie.—Ulica Senatorska, róg Bielań­
skiej Nr domu 16, mieszkania Nr 19, stróż 
wltk.-iże.________ 017175

-1’1™ 1 lub 2 Pokoje 
z kuchnią i wejściem wspólnem, oraz przed­
pokój, do odstąpienia zaraz. — Senatorska 
Nr 2.7 a lokalu 5, w oficynie od ogródka.

Dla Emeryta 
mibijącego spokój i świeże powietrze, do wy­
najęcia każdego czasu dwa Poftojo z okna­
mi na ogród Saski.—Wiadomość: ulica Sena- 
torska \r 09. w kantorze. nl7144

orzechowy, aksartitem kryty, mało używątfy, 
pozostawiono do sprzedania w Sali Licyta­
cyjnej, uliea Miodową Nr u, >>17130 ,

•oęmns, Do sprzedania

faeton 
używany, w dobrym staMe, te­

raźniejszego fasonu.— Wiadomość przy nlicy' 
Elektoralnej Nr 19, u lakiernika >>17068-

Na pnrterze umeblowane

3 POKOJE 
przedpokój, kuchnia z wygodami, do odnaję­
cia każdego czasu do 1 października. Tamże 
potrzebna Bona polka do dwojga dzieci i 
do wyręczenia pani,,z wyjazdem na Litwę.— 
Wtadórńość Nowr Świat Nr 39, mieszkania 
Nr 14.--------—....  ... . <,17119

.4 Jest, do odstąpienia 

dzierżawa Folwarku 
na lat 9. Ornej ziemi włok 20. reszta łąki 
i pastwiska.—Wiadomość w mieszkaniu Wn- 
efawa Rolbieuiego, Bednarska Nr 7. ni 7093

Wyprzedaż
Kapeluszy damskich, na obecną porę, 
najswieżśzy.eh fasonów, po cenie kosztu, oraz' 
przyjmuje się Suknie do roboty i wykony­
wa podług* modeli paryzkich, w Magazynie 
Strojów, ulica Twarda Nr 5., ul7166

za rogatką Belwederską, naprzeciw parku 
Mokotowskiego, złożona ż 3 cl) Pokoi, we- 
rendy, kuchni, góry 1 przedpokoju, z ogrodem 
owocowym i -dzikim, jest do sprzedania 
lub wynajęcia. Tamże jest PLAC do 
sprzedania. — Krakowskie - Przedmieście 
Nr 38. mieś z k a nią Nr 3.____________ >>17125

Przy ulicy Nowolipki Nr 38 lit. D, w do­
mu nowym, bo od 2 lat egzystującym są 
rozniaite 1

LOKALE
na dole i na piętrach, z wszelkiemi wygoda­
mi gof-podarskiemi jak również lokale na 
warsztaty i magle, a to po cenach bardzo 
rtizkieh. ______________ n17079

Z powodu wyjazdu jest do sprzedania za 
rogatkami Belwederskiemt przy szosie w 
Kielcach

Sklep Wiktuałów 
dobrze procentujący, do odstąpienia z powo­
du zmiany interesów, za przystępna cenę.— 
Nowogrodzka Nr 9. >>17073

— — 1 11 ---- - - ■
Do wynajęcia zaraz nl7110

Dwa Pokoje, 
od frontu, z których .jeden z balkonem, na 
1-m piętrzę. — Ulica Świętokrzyzka Nr 11.

składający się z 5-ciu pokoi, przedpokoju
i kuchni, z wodociągiem i zlewem, w domu
Nr 25 przy ulicy Chmielnej, stróż tegoż do­
mu wskaże,_______________ ni7090

Jest zaraz du odstąpienia dla emeryta

POKOIK
ze wspólnym przedpokojem, na parterze, przy
iamilji, w biizkości ogrodu Saskiego, za ceno
136 rs. rocznie.—w-ł-»(tAm».Ą - »z.-. *
pod Nu 8 przy uliu^Erywafuskiep - i______  ____________ ________________

W Drukarni £urjtra WcrtłoUf*Aie<7o.—FJa? Teatr? lny Kr 4r<3 (nowy 5),

Do wynajęcia z powodu nieprzewidzianych 
okoliczności, od 8-go Lipca r. b.

3 Pokoje,
przedpokój i kuchnia, na ziole od frontu, 
z wodociągiem i zlewem, za Rs- 300, przy 
ulicy Hożej pod Nr 6, w biizkości placu św. 
Aleksandra, może być i Sklep za Rs. 160 
rocznie. Wiadomość tamże. nl70łk>

Z powodu nagłego wyjazdu jest do odstą­
pienia zaraz za bardzo przystępną cenę

DO S?R5SE»ANIA
dla Amatorów i Znawców, małej i większej 
rasy, ezarne. podpalane Pbiałe. z jedwabnym 
włosem, PUBEL presse czarny, włos 
jeuwanby, uczony. Nnnlia^dski 7 m., czystej 

—----- vło, za cenę rasy angielskiej Buldogi i inno psy.—Pa-
V> iartoinosć u stróża Kacpra, wta Nr 4Ta, przed domem zielona sztachetki

r,nm l.wBawarji, 17186 O
' 1 --'I—1—*a“"rrAi,„i,W|luUii,l— —o—l ■ ■■"■ i i imu i ---------

PROŚBY
do wszystkich władz redaguje Biuro Radcy 
Honorowego Burby, bez żadnego pośrednictwa 
stręczycieli, fro przez-lar SiiKanaście zjedna­
ło sobie dosyć wyborowej klienteli, która wie, 
że.tep tylko kto’ był reicreutem i tłómaczem 
rządowym, może redagować i tłumaczyć jak 
się,należy.—Adres: Czysta Nr 4. pl7146

Do sprzedania za przystę­
pna cenę

MEBLEM
ORZECHOWE,

bardzo mało używane, garnitur brokatelą 
kryty, 2 Śząfy i uzbierane, garnitur francuz- 
Li, para Łóżek, Lzeslong skórą kryty, Biuro 
o 5-ciu szufladach. Lustro, Kredens, Stół ja­
dalny z.krzesłami i regulator.— Ulica Twar­
da wprost Mariańskiej Nr 10, w oficynie na le­
wo, mieszkania Nr 26.___________ nl7146

Zaraz do sprzedania ■ z>17158

Sklepik Wiktuałów
za rs. 150. przy sklepiku mieszkanie, komór­
ka i piwnica, komorne rs. 10 na miesiąc.— 
Uliea Chłodną Nr 26, wiadomość w sklepiku.

DWA POKOJE
do odnajęcia dla Kawalerów, z usługą w ka- 
żdym czasie. — Wiadomość: Włodzimierska 
Nr 1Q, stróż wskaż°.___________ »17135

__ Do wynajęcia zaraz

Dwa Pokoje
i przedpokój są do wynajęcia zaraz z mebla­
mi lab bez. Wiadomość u stróża, Tlon.ackie 
Nr 6. r>17173

Do wynajęcia 2 Lokale:
1) Na 1-etn piętrze od frontu, złożony

z sześciu pokoi, salonu, kuchni, wanny i t. d., i 
może być oddany zaraz, lub od Ś-go Michała.

2) Na 2-em piętrze od frontu, złożony 
z sześciu pokoi, salonu, kuchni, wanny i t. d. 
od 8-go Michała.

Do jednego z powyższych lokali może być 
dodana stajnia na. 3 konie i wozownia.—Ale­
ja Ujazdowska Nr 23, róg Wilczej, u szwąj- 
ear*.- 17190 n

Z powmtu stałości zdrowia, w domu da­
wniej Elet ta przy uliey Długiej Nr 10, jest 
do odstąpienia, cały

WARSZT AT
Nożownicze - Mechaniczny, od lat 40 
w tymże domu egzystujący i dobrze procen­
tujący.— Wiadomość na miejscu. 17078 »

Do najęcia od 1 Lipca

Mieszkanie
dla kawalera, przy ulicy Marszałkowskiej 
i rogu Wilczej Nr 17, w biizkości nowo 
przeniesionego gimnazjum, złożone z salonu 
o 2 oknach, gabinetu i przedpokoju, na 2 
piętrze od frontu, za cenę przystępną, obok 

, zaś te£o mieszkania, jest również do wyia- 
jęcia 3 pokoje z przedpokojem i kn- 
cnnią. — Wiadomość u rządcy lub właści­
cielu. d!6669

Letnie Mieszkania
do wynajęcia we wsi Łaziska, koiej Tercs- 
polska, stacja Nowo-Misk, wszelkie możliwe 
dogodności, jak również artyknły żywności, 
po cenach umiarkowanych.— Bliższa wiado­
mość: Elektoralna Nr 21, u p. Sokolniek'ego 
w SKlepie. nl6l96

Jest uo wynajęcia ou 1-go .Lipca r. b.

Kilka drobnych LOKALI, 
w domu Nr 8 przy nlicy Drewnianej, w bli­
skości Uniwersytetu i tuż przy Ogrodzie Ss- 
werynowskim. gdzie urządzoną bywa coro­
cznie ślizuawka w pórze zimowaj. d!4221

Mieszkanie 
przy ulicy Śliskiej, Nr. 19; 4 pokoje, kuchnia, 
przedpokój. Rocznie rs 430, z meblami rs 
460 rocznie. »1,:538

LOKAL
na warsztat stolarski, składający się z dwóch 
dużych stancyi i wozowni, na skład mate­
riałów stolarsKich i 2-ch pokoi na mieszka­
nie dla stolarza, jest do wynajęcia od 1-go 
Lipca. -—'•'Wiadomość: Nowolipki Nr 38b.

Dwa Lokale
do wynajęcia od 1-go Lipca 1881 r., na par­
terze: 4 pokoje, przedpokój', knchnia, piwnica 
i góra wspólna, za rs. 320 rocznie, taki sam 
lokal na 1-m piętrze za rs. 330 rocznie; 
przy ulicy Lipowej’ Nr 3, niedaleko od ulicy 
■Obożnej—Wiadomość u- slrijża domu. r>16381

Trzy Pokoje
na 1-m piętrze, z widokiem na ogrody, z ku­
chnią, przedpokojem i piwnicą, do wynajęcia 
od 8-go Lipca r. b. za 260 rs. — Nowolipki 
Nr 32A. ' d 16383

Przy rogu Chmielnej, Szpitalnej i Zgoda, 
jest do wynajęcia od 1-go.Lipca

APARTAMENT 
z pięciu pokoi z wodociągiem, wanną, wa- 
terklozetem, schody marmurowe. — Tamże i 
inne Lokale z 3, 4 i 5 pokoi, oraz Skle­
py. — Wiadomość: ulica Zgoda Nr 2 domu, 
11 mieszkania, od godziny 10 do 12 i od 
4 do 6. 16178 d

LOKAI.
1 piętra, suchy, elegancko urządzony; 5 pa- 
koi, pizedpokój, kuchnia, spiżarka, wodo­
ciąg, zlew, gaz i inne dogodności, mający 9 
okien frontowych i 3 balkony, jest do od­
stąpienia z początkiem kwartaln III z kon­
traktem do 1 Paźdz ernika 1882 r. eena 
kwartalna rs. 162 kop. 50. —Uliea Krucza, 
Nr 8, róg Wspólnej. nl6760

TSŁZ-y SKLEPV 
razem albo pojedynczo, z mieszkaniem lub 
bez,—w jednym Kazura od lat kilku, w dru­
gim Kawiarnia, w trzecim Wiktuały, są do 
najęcia pod Nr 1/1216B przy nlicy Mariań­
skiej. d16735

Dwa Pokoje 
umeblowane, z fortepianem i usługą, do na­
jęcia od 8-go Lipca 1881 roku Hotel Saski 
Nr 120. 16472n

Do najęcia w każdym czasie 

POKÓJ 
z osobnym przedpokojem, do 1-ga] 
Września. Może być z meblami, usługa i sa­
mowarem — Ulica Włodzimierska Nr 14. 
Wiadoniość tamże w mieszkaniu Nr8. t>16747'

Z osobnem wejściem 
Pokój z przedbokojem. do wynajęcia (z me­
blami. Inb bez), za rs 10 miesięcznie.—Aleja 
Jerozolimską Ń> 26, stróż wskaże. 169151> 1

|Do wynajęcia POKÓJ 
każdego cżasu, z meblami i usługą, z samo­
warem, z osobnym- Wchodem, na 2-in piętrze 
od frontu; może być z pościelą. — Senatorska 
Nr 3 nowy, mieszkania 4. ~ P16t5o

Dystrybncyjno-Wiktuałowy, jest do 
sprzedania, egzystujący w tom miejscu prze­
szło lat 20 i dający dobry procent.—Wiado- 
mość Ż la zna Nr 17. nl6995

W dniu 4 Lipca r. b., w przechouzie alitą 
Mazowiaeka d° haskiego Ogrodu, a z tąit 
w przejeździe omuibneem kolei konnej przez 
Marszałkowską do ulicy Widok, zgubionynv 
został Stary, czarny, 17030 ń

skórzany Pugilares, 
w którym znajdowało się rs. 33 i różne no­
tatki. Łaskawy znalazca raczy odmieść na 
ulicę Widok, pod Nr 16, mieszkania 5, za co 
otrzyma nagrody rs. 13, jeśli żądać będzie- 

Bbiono Książeczki 
i notyskami technfcznemi, w drodze między 
koleją 1’etersburską, a placem Zygmunta. Za 
wynagrodzeniem oddać można Inżenierowl' 
E. Dunny, ) rzy ulicy Żórawiej Nr IJa. 16981p

'Wahlarz
zgubiono dnia 2 Lipca o godz. 9 wieczorem, 
przed Kościołem l'P. Kanon:c»et. Łaskawy 
oddawca raczy odnieść pod Nr 9, przy ulicy 
Podwal, mieszk. 7, za nagrodą. 17025 n j

W dniu 1 Lipca, to jest w Piątek, zginął 

duży Pies wyżeł, 
jasno-żólty. r.-sy refer, wabi się .Mągard*. 
Łaskawy znalazca raczy go odprowadzić na 
ulicę Chmielną pod Nr 33, do stróża, za na- 
grodą. 16940 n

Buldog Suka 
dnia 2 b. rn. przybląkala się, za udowodnie­
niem i zwróceniem kosztów, jest do odebra­
nia w Restauracji w Hotelu Brlihlowskim,' 
u Bolesława Kelnera. _______ 16)84n______ .

Dnia 5 b. m. wieczorem, w przejeździ* 
z ulicy Widok na ulicę ióg j^oda i Chmiel- 
nej zgubiono 
nodal. Bransoletę j 
złotą, Żmiikę z brylantom i turkusem. Ła­
skawy znalazca raczy takową zwrocie na 
ulicę Wiaok Nr 14 dó W. E. Nclkeu, za 
nagujdą. W. Panów Jubilerów uprasza się 
o zwrócenie uwagi na powyższy przedmiot.

Nagrody rs. 25. ,
Dnia 3 b. fn. wracając z Pragi, wypad­

kowym sposobem uronionym został zegarek 
kieszonkowy złoty, nnltier kryty, numerem 
26666 opatrzony. Uezeiwy znalazca z» wska­
zaną nagroda zwrócić zeehce jioszkodowane- 
mu,'przy ulicy Nowolipie pod Nr 30, mie­
szkania Nr 16. Panów Zegarmistrzów upra­
sza się o zwrócenie uwagi na powyższy 
przedmiot._____  17076 o

Nagrody rs. 77.
Dnia 5 Lipc* przechodnie, będąc u pa­

na Rotr.uba na Granicznej ulity. u pana Fi­
jałkowskiego na trticy Elektoralnej Nr 1, a 
zarazem i '▼.Banku Polskim, zgubiono 
Weksli wystawionych na rzecz pana Jana 
Raciborskiego, weks'ami rs. 5020, gotówką 
rs. 77, razem rs. 5097. Uprasza się Łaska- 
wego żnaliizcę o zwrot takowych weksli, 
grtówke zaś w nagrodę zatrzymać może, do 
Jana Rnciborakiego Woźnego Banku Pol­
skie go, ______ 17159 o

Dnia 1 Eip<£ r-t-łil przechodząc ulicami: 
Miodotyą, Senatorską. Wierzbową, do Sa­
skiego ogrodu, zgubiono KO L C3 Y K 
zloty z perełkami. Łaskawy znalazca raczy 
takowy zwrócić za nagrodą rs. 3, na ulicę 
Długą pod Nr 16, do Fabryki Kwiatów 
M. Fi tkał.-____ _ ____________ 17075 n

cl7i53 Psa wyżła 
można odebrać w domu pod Nr 26 przy ulicy 
Chmielnej, od stróżu, który_sję przy błąkał.

rasy Cuter, Łiąlh, 'przyblą.kała się, odebrać 
można za udowodnieniem. — Wiadoniość orf 
godziny 8-mej do 12-tej rano, Powązki, 8-my 
Saperny bntaijoł- 16507 >>
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